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Polska w Genui odegrata pojednawczą rolę. 


Enuncyacya min. Skirmunta we Wiedniu. 


Wiedeń (AW). Minister Skirmunt wyje- 
Łłdża dzisiaj rano do Krakowa, gdzie się ma 
spotkać z prezydentem ministrów Pon'kow- 
skim. Minister Skirmunt konferował wczo- 
raj w dalszym ciągu z posłami polskimi, a- 
kredytowanymi w Budapeszcie, Pradze. Bu- 
kareszcie i we Wiedniu. Następnie był mini- 
Ster Skirmunt u prezydenta republiki au- 
stryackiej Heinischa na śniadaniu, w któ- 
rem brały udzial i inne urzędowe osobisto- 
ści republiki austryackiej. Po obiedzie przy- 
jął minister Skirmuni w hotelu „Imperial“ 
reprezentantów wiedeńskiej i zagranicznej ; 
brasy. Minister Skirmunt przemówił do 
zgromadzonych dziennikarzy. wskazując 
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na pokojową politykę Polski i na to, że de- 
legacya polska działała w Genui w duchu 
pojednawczym i że poóreńniczyła ona ze 
skutkiem między przeciwnymi sobie oboza- 
mi, które poznały. jakie kolosalne trudno- 
ści są do przezwyciężenia dla utrzymania 
równowagi i uregulowania ogólnych stosun 
ków. Praca konwencyi genueńskiej będzie 
kontynuowaną w Hadze. W końcu zapowie- 
dział minister Skirmunt rozpoczęcie roko- 
war gospodarczych między Polską a Au- 
stryą, które niczawodnie wezmą  przebicz 
korzystny. Przemówienie ministra Skirmun 
ta przyjęto bardzo przychylnie. 


Min. Skirmunt o stosunku Polski do Matei Ententy i Austryi. 


(Tel, wł.) Minister Skirmunt w wy- 

e. udzielonym przedstawicielowi ; „Neue Fr. 
Presse" wyrazi! się bardzo chwalebnie o wyniku 
konferencyi genueńskiej. Na zapytanie. czy po- 
głoski w sprawie przystąpienia Polski do małej 
oalicyi są prawdziwe. odpowiedział, że nie od- 
Powiada ją one prawdzie. Dotychczasowe bowiem 
Binsunki Polski względem małej koalicyi są wa- 
Funkowane wspólnen: postępowaniem w. spra- 
Wash międzynarodowych i pozostały niezmienio- 


l 


te, Ta wspólność interesów i celów Polski i ma- j 


j koalicyi bez formalnych wzajemnych zobo- 
Wiązań okasały się szczególnie podczas konfe- 


roncyj genueńskiej bardzo korzystnemi nie tylko 
dla Polski, locz także dla małej ententy, 

Min. Skinmunt następnie wyraził swą Sympa- 
tye dla Austryi i skończył następująco: Układ 
gospodarczy między Polską a Austryę będzie 
przeprowadzony w duchu wzajemnego zrozu- 
mienia. życzliwości, co jest najlepszą gwarancyą, 
że ukłąd zakończy się 
Ponieważ polityka gospodarcza jest dziś najlep- 
szą polityką, dlatego pomyślny uklad gospodar- 
czy będzie wyrazem przyjaznych stosunków 
między Polską a Austryą. Mój pobyt we Wie- 
dmiu będzie służył wyłącznie temu celowi, 
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ROK V. 


Konferencya polskich dyplomatów 
z Europy Środkowej, 


Wiedeń (PAT) Wczoraj przedpołudnicm odbyła 
się w hotelu „Imperial“ konferencya ministra 
Skirmunta z posłami polskimi Piltzem, Lasockim, 
Okęckim, Szembekiem i Skrzyńskim. W południe 
wydał prezydent Austryi Heinisch śrnóadanie na 
cześć ministra Skirmunia. Popołudniu zaś * odbyła 
się dalsza konferencya ministra Skirmunta z 
przedstawicielami rządu austryackiego w spra: 
wach gospodarczych. Minister Skirmuni wyjeżdża 
dzisiaj rano z Wiodnia do Krakowa, Ro Bratisla- 
wy towarzyszyć będzie ministrowi Skirmuntowi 
poseł polski w Wiedniu hr Lasocki. 


Ziemniaki dla Austryi. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Podczas wczorajszego brzy- 
jęcia, które wydał polski poseł Lasocki na cześć 
ministra Skirmumita oznajmił Skirmunt kancie- 
rzowi Schoberowi, że według telcgraficznego za- 
wiaądomienia z Warszawy pozwolono za jego Sta- 
wiennictwem na wywóz 230 wagonów ziemnią- 
kdl do Austryi, 


Serdeczne tudgiy Włocko-Sowiech. 


„”Rzym (PAT. Tel. Comp.). W tutejszych ko- 
Jach politycznych ipro komenti TART. że 


'Szancer i Facta przyjęli w sobotę zaprosze- "Au 


nie delegata sowieckiego. Jest to pierwszy 
wypadek, że byli oni gośćmi członków rzą- 
du sowieckiego. Podnoszą także, że toasty, 
wygłoszone przez Cziczerina i Factę, były 
bardzo serdeczne, z czego wnioskują. że to- 
czące się obecnie rokowania o zawarcie tra- 
ktatu włosko-sowieckiego mają widoki po- 


wodzenia. 
TU a KAPA" 7 


Ameryka wyśie rzeczoznawców do Hagi 


Wiedeń. (Tel, wł). Z Nowcgo Jorku donoszą, 
iż uchodzi za fakt dokonany, że rząd waszyng- 
toński wyśle rzeczoznawców na konferencyę do 
Hagi. Rząd amerykański jeszcze nie powziął u- 
chwały, czy udział tych rzeczoznawców będzie 
miał chERZNJET WANY. 


Dziś będzie przyjęty 
uk ad górnośląski. 


| Warszawa (tel. wł.) Rzad wniósł dziś do 


Sejmu projekt ratyfikacyi konwencyi gene- 
wskiej. Projekt ten obejmuje duży tom, zre- 
 dagowany w języku francuskim i był przed- 
miotem opracowania na komisyi spraw za- 
granicznych.: Przypuszczalnie komisya dzi- 
siaj załatwi sprawę ratyfikacyi, tak, że na 
popołudniowem plenum będzie już można 
definitywnie sprawę rozstrzygnąć. 


W sobotę ratofikacya w Niemczech. 


Warszawą (tel. wł.). Ratyfikacya konwen- 
cyi górnośląskiej przez parlament Rzeszy 
niemieckiej ma nastąpić w sobotę 27 b. m. 


Delegat Polski dia spraw 6. Sląska 
w Berlinie, 


| Warszawa (tel. wł). Dziś przyjechał do 
Warszawy pociągiem berlińskim z Genewy, 
minister Olszewski, pełnomocnik rządu pol- 
skiego do rokowań  polsko-niemieckich w 
sprawic Górnego Śląska. W drodze z Gene- 

do Warszawy minister Olszewski zatrzy- 


wy 
i mał się kilka godzin w Berlinie, gdzie kon- 
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ferował z przedstawicielami rządu niemiec- : ministra Skirmunta | 1 
gospodarczych. ; być w najbliższym czasie nawiązane między 
genueńskiego ` 


kiego w sprawie rokowamn 
które w myśl porozumienia 
Ta DZ Lo WAŻ SE a Fedak u WB oh 
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Wiedeń (PAT). Gdy minister Skirmunt w 
towarzystwie sckretarza Skowrońskiego ze- 
szedł dziś w hotelu „Imperial“ do koryta- 
rza, aby udać się na konferencyę prasową, 
w westybulu trzech Ukraińców obrzuciło 
ministra jajami Sekretarz Skowroński 
schwycił jednego z napastników, dwóch in- 
nych ubezwładniła służba, Wszystkich 3 ch 
oddano w ręce policyl. Minister Skirmunt, 
przebrawszy się, zjawił się na zebraniu 
dziennikarzy, gdzie powitano go burzłiwy- 
mi oklaskami, a jeden z obecnych dzienni- 
karzy, zabrawszy głos, wyraził ubolewanie 
z powodu zajścia, które na szwank naraża 
dobrą opinię o gościnności Wiednia. 

Wkrótce potem przybył także kanclerz 
Schober i minister spraw zagranicznych 
Hennęt i wyrazili swoje ubolewanie, zape- 
wniając, że minister Skirmunt otrzyma naj- 
pełniejszą satysiakcyę. 

Sprawcy napadu są, jak twierdzą, ofice- 
rami ukraińskimi (1). Jeden z nich podaje 
się za rotmistrza, jeden za porucznika, a je- 
den za podporucznika. Odstawiono ich na 


„Borne ararowszi” 


z Rathenauem mają 


Fotską a Niemcami. 


gł rzednigiem. aapźói ubra, 


LĄ + r n 
Szczegóły za;ścia, 
Wiedeń (PAT) Obecni przy zajściu sekretarz ies 
gacyjny Skowrońki i urzędnik: poselstwa polskiego 
Friedrich opowiadają: 


Minister Skirmunt zeszedł przed godziną 5 z 
pierwszego piętra do westybulu w hotelu „Impez 
rial“. chcąc udać się na przyjęcie dziennikarzy. 
Nagle powstały z foteiów, znajdujących się w wez: 
stybuln trzy indywidua i obrzuciiy ministra jaja: 
mi. Sekretarz Skowroński rzucił się na jednego z 
nich i ubezwładni! go, dwaj inni nie stawiali oporu 
ij dali się aresztować, Podali oni, że są oficerarni 
ukraińskimi i że chcieli w ten sposób zademona 
strować przeciw ministrowi polskiemu, Wznosi 
przy tem okrzyki na rzecz monarchii ukraińskiej. 
Nazywają się oni: Deresz, Fedytnk i Tarnawski — 
pochodzą wszyscy trzuj z Gaiieyi wschcdniej. Mi 
nister Skirmunt zachował zupełną przytomność 
umysłu i spokojnie udał się do swego, pokoju, aby 
się przebrać. poczem zaraz przybył na zebrani 
dziennikarzy. 


- Dyskusya pad monopolem tytaniowym trma dalti, 


Warszawa (PAT). Na wczorajszem posie- 
dzeniu Sejmu rgarszałek zawiadomił, że do- 
tychczasowy kierownik ministeryum spraw 
wojskowych, generał Sosnkowski, zamiano- 
wany został ministrem spraw wojskowych. 

Z porządku dziennego przyjęto w trzeciem 
czytaniu statut państwowego instytutu ma- 
teorologicznego, poczem przystąpiono do W- 
sławy o uposażeniu ministrów przemysłu i 
handlu, oraz skarbu do ograniczeria wywo- 
zu, wwozu, przewozu i przywozu towarów. 

Sprawozdawca poseł Moraczewski wska- 
zał, że urząd przywozu i wywozu, regulują- 
ey dotąd handel z zagranicą, składający 
się przeważnie z przemysłowców i kupców, 
kierował się głównie 
przemysłowców i kupców. Ustawa oddać 
ma obecnie tę sprawę w ręce ministra prze- 
mysłu i handlu oraz skarbu. 

Po dyskusyi uchwalono wniosek posła 


; j 
rzędzi 1 onl ia taw mi- | a 
Enoe lekego onesinaia JE PIECE E i świadczył się przeciw monopolowi, dysku: 


syi budżetowej, oraz polecenia zbadania tej 
sprawy komisyi prawniczej. 

Następnie przystąpiono do dalszej roz- 
prawy nad monopolem tytorłowym. 

Poseł Suligowski opowiada się przeciwko 
monopolowi, a za wczwaniem rządu do 
wprowadzenia akcyzy i innych form opoda- 
tkowania. 


Co do skutków umów z Gdańskiem. to 
zaznacza mówca, że po pierwszym kwietnia 
to jest po zniesieniu granicy gospodarczej, 
byli u niego przedstawiciele przemysłu ty- 
toniowego z byłej dzielnicy pruskiej w spra- 
wie zarządzeń dla złagodzenia tych skut- 


ków. Zarządzenia nie musiały być złe. si<o-" 


ro nie było do dzisieiszego dnia skarg. Mo- 


'wca odpiera zarzut, jakoby płace robotni- 


interesami właśnie , 


ków w zakładach rządowych były niższe, 
niż w prywatnych, odpiera szeveg innych 
pomniejszych zarzutów, poczem odczytuje 
pismo „Robotnik Tytoniowy"' z byłej dziel- 
nicy pruskiej, które skarży się. że zmuszano 
robotników do oświadczania się prezciw mo 
nopołowi tvtoniowemu i kończy stwiordze- 
niem, że cała walka przeciw monopolawi ty- 


| toniowemu sprowadza slę do walki między 
. portielem prywatnych fabrykantów a pori- 
i felem skarbu. 


Po przemówieniu pesła Krainy, który o- 


syę odroczono. 
Następre posiedzenie dzisiaj. 


Nowa afera „tytoniowa”, 


Warszawa (tel. wł.). Na wczorajszem po- 
siedzeniu Sejmu, p. Mełzner, jeden z akcyo- 


| naryuszy fabryki tytoniu w Poznaniu, — 


Poseł Pączek zwraca uwagę na umowy, . I el i 7 e] Z 
' rzuca wiceministrowi Mikuleckiemu, że ja- 


łączace Polskę z Gdańskiem i wskazuje, że 
w razie odrzucenia monopolu przemysłow- 
cy niemieccy zalaliby rynek nasz swoimi 
wyrobami tytoniowymi, z którymi przemysł 
polski nie wytrzymałby konkurencyi. 
Wiceminister skarbu Mikulecki określa 
zarzut. że administracya monopolowa była 
niedołężna, jako nieuzasadniony. uwzgłęd- 
nić bowiem należy ogromne trudności. po- 
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śród których monopol powstał i pracuje i. 


to, że państwo nie uczyniło żadnych wkła- 


dów gotówkowych. Mimo to wpłynęło do į 


kasy skarbowej z monopolu przeszło 12 ml. ' 


Hardów. W roku 1921 dochód z dwóch tylko 
fabryk rządowych przewyźszył dochód skar 
bu państwa z 15 fabryk prywatnych. Mówio- 
no o nadużyciach i o pociągnięciu n. Seeli- 
gera dlo omipowisdzialności sądowej, zapo- 
maniaro jednak dodać, że sąd apelacyjny 
wydał wyrok uwalniaiący. Prawdą jest, ż3 
monopol ma trudności ze sprzedażą, jednak 
nie swoich wyrobów, ale wyrobów fabryk 
prywatnych, których konsumenci nia chcą 
kunować. 

Zarzucano, że zniesiono monopol cukro- 
wy i spirytusowy. a monopol tytoniowy ma 
zostać, względnie ma zostać wprowadzony. 
Otóż tamte inonopole są monopolami han- 
dlowymi natomiast monopol tytoniowy jest 
monopolem produkcyi. 


wniósł interpelacyę do rządu, w której za- 


ko szef sekcyi moncpolowej w 1919 roku. 
wziął łąpówkę od dostawców tytoniu. Inter- 
pelacya ta opierą się na zeznaniach pewne- 
go żyda węgierskiego, który miał stosunki 
z niejakim Heubergerem. Tenże Houberger, 
pragnąc zrobić interes z monopołem tytonio 
wym, dał w październiku 1919 roku ówcze- 
snemu szefowi sekcyi monopolowej 500 ty- 
sięcy marek łapówki z tem, że połowę tej 
sumy miano wręczyć szefowi generalnej dy- 
rekcyi monopolowej, p. Seligerowi. 
Tymczasem, jak się informujemy z kół 
rządowych, w październiku 1919 roku. t. j. w 
3 miesiącu urzędowania ministra akarbu BI. 
lińskiego, dr. Mikulecki nie był woale sze- 
fem sekcył monopolu tytoniowego. lecz sze. 
fem sekcyj biura prezydyalnego, i jako taki 


(nie miał nic wspólnego z monopolom tyto- 


niowym. Cała interpelacya obliczona jest je. 
dynie na efekt w czasie dyskusyi monopolo- 


Tekst układu górnośląskiego 
w Sejmie, 


Warszawa (tel. wł). Rozdano tutaj posłom 
traktat górnośluski. który przedstawia wiel. 
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panym papierze. Traktat składa się z 600 

przeszio artykułów. a poza tem jest doł$” 
rotokół końco 5 cużami. 

czany p k w wy z 25 artykużami 


Naczeinik Panstwa nie po;edzid 
do Beigradu. 


Warszawa (tel. wl). Termin wyjazdu Na 
czelnika państwa do Bukaresztu nie zos 
dotąd ostatecznie ustalony, W każdym ra 


zie zdaje się już nie ulegać wątpliwości, %8 


zamierzona początkowo podróż Naczcelnike 


polskich w Rosyi. 


Warszawa (tel. wł.). Do Moskwy udał się 
z ramieniu ministerstwa spraw zagranicz” 
nych prof. Kolankowski. dla przeprowadze* 
nia reorganizacyi poselstwa naszego i pia 
cówęk na terytoryum sowieckiem. 


> amame 


- Dzielny posterunkowy. 


Warszawa (tel. wł). Przechodnie na mo” 
ście Kierbefzia byli wczoraj świadkami prze 
rażającego widoku. Jakiś mężczyzna. stoją” 
cy na moście, wskoczył na środek Wisły i 
zaczął tonąć. Posterunkowy wskoczył szyb” 
ko do łodzi i rzucił się desperstowi mna ra” 
tunek, którego udało mu się wydobyć z wo” 
dy. Niedoszły samobójca oświadczył, że usi- 
łował odebrać sobie życie, gdyż cierpi głód í 
uędzę z powodu braku pracy. 


Katastrofa Koiejowa. 


Wilno (AW). W nocy z dnia 21 na 22 b. m 
o godzinie 240, na linii kolejowej Wilno— 
Lida kolo stacyi Bastiuny, miała miejsce ka* 
tastrofa. Pociąg osobowy, wychodzący z Wil 
na o północy, wskutek wadliwego ustawie- 
mia zwrotnicy, wpadł na pociąg towarowy Í 


rozbił 5 wagonów. Rannych jest 4 żołnierzy: 


którzy konwojowali trausport koni. Kiero- 
wnik ruchu stacyi Batiuny został aretsio- 
wany. 


samosąd robotników, 


Lwów (Tel. wł.) W tych dniach w Leśńniewięgch 
(powiat Gródek Jagielloński) zaszedł ciekawy wy: 
padsk, zemury robotników względem pracodawcy: 
Właściciel tamtejszej gorzelni Mojżesz Weissman 
Źle obchodził się ze zajętymi tamże robotnikami, 
prześladując ich na kazdym kioku. Prawdopodo* 
bnie robornicy ci postanowi wywrzeć na nim zem: 
stę i gdy onegdui ukończyli pędzenie wódki — w 2 
zbiornikach znajdowało się 11.200 litrów „Bon 
Gout“ — w nocy na 18 bm. ktoś wywiercił dziurę 
w górnym otworze, tak że cała zawartość zbiorn* 
ków wypłynęła, zalewając wielkie szmaty pola. 
Wyałany z urzędu śledczego wywiadowca Pysznik 
po zbadaniu sprawy aresztował stróża nocnego © 
sołt; sa, który prawdopodobnie brał udział w wye 
puszczania te; wódki. Dals«e śledztwo w toku. 
Szkoda wynosi 23 millonów, z czego na właściciels 
przypada 5 milionów, a ną skarb państwa 20 mil. 


Szajka fałszerzy dolarów. 


Lwów (Tel. wł.) Jak już wczorai donosiliśmy, 
uwięziono tutaj szajkę lałezarzy dolarów. W axas 
sie śledztwa wykryto jeszcze jednogo wspólnika, 
który ukrywał mię przy ulicy Kołłątaja 15. 

Inspektor Dwornicki udał się tamże i zastał tus 


taj niejakiego Laskowera, który zajmował się whas 


śnie fałszowaniem sacharyny. Przy rewilwyj znałer 
ziono 125 pudełsk sacharyny po % gr. 1 570 tore 
bek po 1 gr. — a także wielką ilość pustych tore» 
bek, W tym mieszkaniu znajdował się jeszcze jogo 
wspólnik Abraham Huebner, który czekał ne 
transport, Obu fałszerzy zamknięto. Jest podeirzer 
nie, że do tej sacharynowej spółki należy jeszcze 
pięciu innych. przeto śledztwo prowadzone jest w 
dalszym ciągu. 


PO ZAMKNIĘCIU KRONIKI, 


Przygotowanie owatyi da min. Skirmunta. 


Jak wiadomo minister spraw zagranicznych p- 
Skirmunt przyjeżdża we środę w nocy pociągiem 
pospiesznym z Wiednia do Krakowa, Dowiądujes 
my się, że ludmość Trzebini i Oświęcimia przygotoe 
wuje gorące owacye dla powracającego ministra, 
aby mu w ten Sposób wyrazić uznanie za jego wys 
brną pracę i zasługi położone na konferency, ges 
nueńskiej w obrcmie interesów Polski. Również 
obywatelstwo miasta Krakowa przygotowuje spon: 


| ką, przeszło 800-stronicową książkę na czer- | taniczne owacye dla ministra Skirmunta. 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


Przemytnictwo koni zagranicę. 


MASGWY WYWÓZ KONI TCO 

(—) Prócz wywozinia zagranicę ariykułów ży- 
wnaościowych. o czeń: pisze cara prasa polske, 
daje sy zauważyć w ostatnich czasach skanda- 
ficzmy wprost smugle) koni za granicę. pomimo, 
ge w Polsze jest racze; brak materyała kcńetkie. 
g0. Konie te sę przemycane w dużych ilościach 
do Niemiec i Rosy:. 

Najlepiej lak: ien zilustrować mogą przykła- ; 
dy, stwiemdzone naocznie przez komusyę polską, 
przyjmującę konie od Niemiec, na zasadzie trak- 
tatu wersalskiego oraz zawartei w związku z 
rem spocyulnaj umowy z Niemcami. Otóż — ko- 
cie, przyjąte proez konisyę i przywiezione do 


Unioon. 


MAME 


NIEMIEC I NA UKRAINĘ, 


kraju były po raz dragi przedstawiona przez ; 


Niemców jako materya; koński, podlegający 
zwtoławi Polsce, 

Nie od rzeczy będrie równie: podkreślić fakt, 
ze handlarze celem ominiącia zakazu wywozu 
koni do Niemiec przemycają pojedyńczo tmb w 
małych ilościach materyał konski na Ukrainę, 
aby stamtąd, pod pozorem tranzyta do Frencyi, 


! mrzewieźć konie do Niemiec, 


Władze nasze powinny z jaknajwiększąę suto- 
wością wystąpić preociwko tym przemytnikom. 
którzy nie bacząc na interos państwowy, trosz- 
czo. się jedynie o napelnienie swoich kieszeni. 


LOKATOR WSZYSTKICH MOŻLIWYCH WIĘZIEŃ ŚWIATA, — DESTRUKCYJNY PROGRAM 
ANARCHISTÓW. — TOWARZYSZKA LONDYŃSKA PRZEWOZI DOLARY I PROKLANACYE. 


Pomorska policya aresztowała w Tczewie dr 
Kamińskiego vel Barona, znanego anarchistę 
z okresu przedwojennego, który 
SIEDZIAL W WIĘEZIENIACE ANGIELSKICH, 
FRANCUSKICH, WŁOSKICH, BELGIJSKICH 

I ROSYJSKICH. 

Obecnie jesi prezesem Wolnego Zjednoczenia 
Anarchistów w Rosvi. Jechał jako rosyjski dele- 
yat na wsSzechświałowy zjazd anarchistów, wv- 
śnaczony w Berlinie na 26 b. m. 

Znaleziono przy nim caly zbiór różnych doku. 
mentów, rzucających światło na stogunek anar- 
chistów do komunistów. Anarchiści uważają KO- 
znunistów za malo radykalnych — i jak wynika 
z protokołu, postanowili urządzić na nich za. 
mach (1) Dewizą ich iesi 

ZNISZCZENIE NA CAŁYM ŚWIECIE 


wszelkiego dorobku kulturalnego i cywilizacyj- 
nego, aby na trupie i gruzach wszystkich państw 
i społeczeństw rozpocaąć nową budowę. 


Z dr Karmmiskim jechalą jedna z najwybitniej- , 


szych członkiń warszawskiego CKWKPRP (Caa1- 
tralny Kom, Wyk. Komumistycznej Partyi Rob. 
Pol.), nazwiskiem Nechamia Londyńska, dawniej 
wybitna członkini Poale Sion'u. Miała przy sobie 
dobrze ukrytych 26 rozmnitych proklamacyj 1 
sto dolarów, któremi usiłowała daremnie przo- 
kupić urzędniczki rewizyjne ciowe. U Kamiń- 
akiego znalezieno 50 Sztuk złotych dziesięcioru- 
tiówek, 

Oboje aresztowani przebywają w Toruniu i z0- 
staną niebawem na żądanie władz centralnych 


w. do Warszawy. 


RO eaaa 


lat się pali zwłoki lodokie przy pomary elekt, grznośi? 


KREMATORYA AMERYKAŃSKIE, __ OKIENKO DO OESERWOWANIA PROCESU - SPALA- 
NIA. — W PRZECIĄGU MINUTY ZWŁOKI ROZSYPUJA SIE W SZARY POPIÓŁ, — STRA- 


SZNA SCENA EGZEKUCYJ 

(Z) Ludzie, którzy za życia obawiają się po- 
zornej śmiewci i pochowania w letargu, każą 
awe zwłoki spalić, Z tych motywów palenie 
zwłok jest mane już od półiorą stulecia, wogóle 
zać męga ono czagów najodleglejszych, ko przed. 
historycznych. 

Potem jednak na długie wicki ustało omno zu- 
pełnie. 

Dapiero ohecnie myśl palenia zwłok i to pzy 
pomocy prądu elektrycznego zyskału znów na 
popularneści. Prąd elektryczny buwiem umożli- 
wia szybkie 
WYTWORZENIE TEMPERATURY DO 1590 C. 
i momentalne spal'mie zwłok, | 
Guv de Chantepleure. 

WE R 
ub w aeropianie | 
Przełożyła z francuskiego 
Marya z Dz'eduszyckich Komorowska, 
——— 

— Nie śpię, Wilhelmie! 
ie nie śmiałam., Coby był o mnie pomy- 
«lał? 

Po chwil: oddalił się z pod drzwi moich cicho 
i w milczeniu... 

Nie zmrużyłam dotychczas oka, chociaż już 
dochodzi piąta, Trzeba mi się położyć z powro-. 
tem. Dziwnie się czuję niezręczna w wypowie- 
dzeniu tego, co odczuwam. Zresztą. zdaje mi się, 
że się teraz nareszcie naprawdę zaczyna chcieć 
Bpać.., 

Ale z tego wszystkiego, Ko jest we mnie tek 
nieuchwytne i nie dające się określić, wynurza 
się. wśród gorączkowej chwili znurzenia, jaką 
przeżywam, pewność jedna jasna i nieod owna: 
Wilhelmie, najdroższy mój, chcę to tu roz jesz- 
Cze powtórzyć, jako zape *nienie, co ci powinno 
być miła: Przysięgam ci, że już wcale nie ko. 
cham Fabrycego de Mauve. 

A wytlumacz mi. jak ja go mogłam kiedykol- 
Wiek wogóle kochać? 


1X 


S marca 6 wieczorem. 
Spałam. po niespokajnej nocy. dłużej, niż zwy. | 


96 


maws 


TRZECH ZBRODNIARZY. 


Wprawdzie pierwsze kremstorya europejskie 
były opałane węglem, lecz sposubu tego zanie- 
chanu i obecnie isini jaco, a budowane już w tam 
stuleciu — amerykańskie — posiłkują się pra: 
wie wyłącznie elektrycznością, 

Zgodnie z istniejącym obecnie przepisom pra- 
wnym palić wolno zwłoki tylko tych ludzi, któ- 
izy albo zastrzegli to wyraźnie w formalnym tæ- 
stamencie, albo zeznali przytomnie wobec dwóch 
wiarogodnych świadków. Można natomiast w A- 
meryco palić zwłoki przes.ępców, których ixż 
wiele w ten sposób się grzebie. 


Sr. 3 


|| ono a) 


przeźroczysta masą ogniotrwałą oklenka, przez 
które można okSe<wować precrs  całonaienia, 
Wrażenie jednak tego ciawiską jes. podobno 
niesiycbanie wstrząsające. 

Gdy de odpewiednugo szybu wsunie się 8po- 
wite w lekką papierową ikan.nę zwłoki i zaśru- 
buje szczelnie drzwi, przez prz.sunięcie odpo 
wiedniej dźwigni puszcza się w podłożu nawy 
prąd o kandzo wysokiem napięciu (da 10.600 
volt). 

Piorwszy widok, iaki uderza cbserwatora, jest 


tau, Że 
TRUP PODNOSI SIE LUB SIADA, 


rebiąc przytem dziwne ruchy kończynami, Po- 
chodzi to z wiolkiej temperatury, która ogarnia 
zwłoki prawie momentalnie, Po upływie 3—8 
sekung zwłoki zaczynaję się skręcać į czernieję, 
jednocześnie zaś trup pada bezwiadnie na 
wznak, 

Potem nieboszczyk Zaczyna Się kurctyć, drżąe 
ciągle, niczem w fzibrzo, następnie rysować Się, 
maleć, zatracać swe kształ.y i wreszcie rozpadać. 
Jednocześnie wprawne ucho słuchacza może do- 
ntyszeć silne 1 przykre skwirczenie. Ostatnią 
zmianą, jaką zacbsirwować można, jest lekki, 
uncszący Się nad czarną masą opar, przyczem 
masa ta zaczyna stopniowo bieleć aż wresze'e 
Staje Się koloru jasno popielatego, z odcieniem 
„łapis* i więcej się nie zmienia, 


Wtedy dopływ prądu przerywa się i rodzina _ 


mająca zabrać popioły czeka tylko na żch wy. 
stygnięcie. Samo pałznie irwa od minuty de 
dwóch, 

Pew ego dnia tracono w Ameryce 3-ch prze” 
stępców. Po egzekucyi pierwszych dwóch (na gie 
lotynie) trzeci wyraził chęć zobaczenia popiołów 
swych towarzyszy, którycn zaraz po egzekucył 


| Spalono w krematoryum. Wt.idy pokazano mu 


| 
| 


świeżo zebrane w urnę popioły pierwszego, Zbno- 
dnia zanurzył w nich rękę. 


„OTO CZEM BEDE ZA DZIESIĘĆ MINUTY", 


zawołał, — biorąc w palce szczyptę SZalego pro. 
chu, poczem kazał się prowadzić na  gilotymę, 
Stamtąd spojrzał jeszoze raz na urnę, 

Po trzech sakundach jaż nie żył. 

Czy zwyczaj palenia zwłok z czasem się roz 
powszechni? — prmesądzać trudno. Głównymi 
jego grzetiwnikami są księża chrześcijańscy 1 
prawnicy, Ci ostatni słusznie twierdzą, że KIee 
macya uniemożliwi wszelkie dociekanią pezy. 
czyn zgOnu ze ZwłOk, możliwe przy chowaBiu w 
ziemi, nawet w kilka lat po śmierci, 


(—) Przed kilku dniami donosiliśmy, że w 
Warszawie przebito nożem ną ulicy Maryę Ole- 
sińską. Odwieziona do szpitala zmaria mię choęo 
wyjawić nazwiska zabójcy, i 

Aczkolwiek tajemnicę zabrała ona do grobu, 
policya zdołala w dochodzeniu swojem stwier 
dzić. że zabójcą był jej własny mąż, Karol Ole- 


Wiele kromsatoryów amerykańskich w nawie | siński. Nocy onegdajszej policya schwytała Ole- 


czajnie. Bila dziesiąta, gdy otworzyłam oczy, 
Pierwszą myślą zwróciłam się ku Wilhelmowi. 
Przypomniałam sobie ze smutkiem, że go już 
nie awodnie niema w domu i że go dopiero wie- 
czorem zobaczę... Tymczasem mnie Anaik uspo- 
koila pod tym wzglądem. Wilhelm nie był wy- 
ezed! dotychczas. gdyż zjawił się był u niego 
rano jakiś „interesant* (to uświęcone wyraże- 
nie Anaik), potem zas czekał druh mój na moje 
przebudzenie, 

Ten wyjątek, w codzienncj regule, zanadto 
mnie ucieszył, hy mi się nie wydał zupełnie u- 
zprawiedliwionym., Nie zasianowiłam Się na- 
wet zram nad tem, co miał w sobie niezwykłe- 
go.. Jednak już w chwili, kiedy wchodziłam do 
pracowni Wilhelma pracowni. pelnej błękitna- 
wego dymu i to zanim ran mój jeszcze do 
mnie przemówił, odgadłam a raczej odczu!am, 
że zaa ło coś ważnego... 

— Co się dzieje, Wilhelmie? Nie trzeba, żeby 
mi Anak dawała spać tak długo. 

Podałam mu czoło. Poca'unek, jaki na mnie 
złożył, roztargniony był. 

— Wygłądałaś na takę zmęawną wczoraj wie- 
czorem, malutka Amy, że byłoby to zbrodnią cię 
budzić. Miałem tynyczasan u siebie dependente 
pana Baudin z wiadomością, że panną Arguin 
umaria... 

Krzyknęłam z litości. 

-- Biedna panna Laura.. Umarta nierawod- 
nie w tak całkowitej samotności w iek'e* żyła! 
Ach gdybym by'a wiedziała v cześniej,, Czemuż 
to nam nie dali znać o jej chorobie? 


eałopalnej posiada małe zastawione grubą, lecz | sińskiego, ukrywającego się w Pruszkowie. 


— Umarła bez cierpień w paru zaledwie mi- 
nutach.. to był atak aualilyczny, tak, jak u 
tsojej matki chrzestnej.. byiabyś więc i tak 
przybyła zapóźno!... 

Potrząsiam smutnie głową. Wilhelm umitkł 
na chwilę. Spostrzegłam, że byt banduo bady. 

— Panna Arguin przewidywała możliwość 
nagłej śmierci i przygotowania się doń odpowie- 
dnis, rzeki wreszcie zimno, Uczyniła ona z ciebei 
generalna swą spadkobierczynią. 

— Ze mnie!! 

Wrkrzyknik ten wyrażał, zdaje mi się, wszyst. 
ko. to odczuwałam, bo byłam jak nieprzytomna 
ze zdziwienia, lecz Wilhelm nie zdawał się tego 
zawważać, 

— Pan Baudm. który otrzymał, w depozycie, 
zstatnią wolę panny Arguin. ciągnął dalej tym 
samym oficyalnym tonem, otrzymał od niej rów 
+ noc ©cśnie także i polecenie oddamie ci, w razie 
jej śmierci także i listu, pisanego do ciebie. 

Nie wiedzialam co się wokoło mnie działo i 
nie bardzo nawet rozumialem, oo Wilhelm do 
mnie mówił. List, czarną «patrzony pieczęcią, 
przeszed! z rąk jego do moich. Otworzyłam go 
w miiozemiu i zbiiżyjam się do mego przyjaciela 
na to, aby go mógł nrzeczviać równacześnie za 
mną. 
— Nie, rzek! łagodnie, To jest zupełnie csobj- 
szą twoja Sprawa, Nie powinienem znać treści 
tego listu, zanim go sama nie przeczytasz, 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


Ę 000% 
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Sir, £ 


e" «gro 
„GONTEC KRAKOWSKI" 


 Isiinna-ruski artysta defraudantem. 


OKRADZICHA Y. M. C. A. W ŁODZI. — WINOWAJCA PRAWNIK, ARTYSTA, MALARZ, ŚPIE. 
WAK W JEDNEJ OSOBIE, -— PIŁ TYDZIEŃ PRZED KRADZIEŻĄ, — DWA RAZY ZEMDLAŁ 
NA SALI ROZPRAW. 


(+) Wśród licznych emigrantów rosyjskich, 
wypadkami dziejowemi zagnanych do Polski, nie 
brak różnych indywiduów wykołejonych, któ- 
_ rych położenie życiowe i wrodzone cechy natury 
_ rosyjskiej popchnęły na drogę pizestępstwa. -— 

terystycznym przykladem takiego wyko- 
lejenia jest sprawa, roztrząsana przedwczoraj w 

Misya amerykańska Y. M. C. A. w Łodzi dla 
Rosyan w swoim czasie przyjęła uchodźcę z Ro- 
syi, mieszkańca Permu, niejakiego Wasyla Za- 
miatina, 31 lat, w charaktorze artysty malarza. 
który reprodukował obrazy dla misyi, Zamiatin 
_ oliwdzięczył się misyi w ten sposób, że w nocy 
e 22 na 25 stycznia b, r. po wyłamaniu drzwi do 
szaty skradł gotówkę į różne rzeczy, stanowiące 
własność misyi (ma sumę 100.000 marek). 

Suawiony przed sądem oskarżony zeznaje, że 


fest artystą. malarzem, śpiewakiem i poetą, skoń- ' 


czył na uniwersytęcie wydział prawny w Kijo- 
wie. Do imkryminowanego mu czynu przyznaja 
się ze łzami w oczach. oświadczając, że czynu 
tego dokonał pod wpływem pijaństwa, gdyż 
przez caiy tydzien przed krzdzieżą pił. 

Borys Jakubowicz, kierzwnik Y. M. C. A. 0- 
świadcua, że główny zarząd do oskarżonego nie 


į rości żadnej pretensyi, gdyż rzeczy zostały zwró- 


cone, daje dobrą opinię o oskarżonym, zwraca 
uwagę, w jakim stanie popełniona zostala kna- 
dzież i wnosi o uniewinnienie ogkarżonego w 
imieniu zarządu. 

Podczas rozprawy oskarżony pada na podłogę 
zcmdłony., 

Sodzia skazał Zamiftina ma 6 miesięcy wiezie- 
nia, zawieszając wykonanie kary na łat & 

Po ogloszeniu wyroku oskarżony padł po Taz 
drugi zemdlony na ziemię. 


Znów traqedya lokatorów zawalonego domu. 


LOKATORZY, KTÓRZY NIE MOGĄ SIE DOSTAĆ DO WŁASNYCH MIESZKAŃ. — WSPINANIE 
SIE PO DRABINIE DO POKOI, —NOCLEG NA PODWÓRZU. 


(©) W Warszawie zaszedt onegdaj wypadek 
zawalenia się części domu, tak, że lokatorzy nie 


ŚCIANA PRONTOWA RUNEŁA OD DACHU 
AŻ PO PARTER, 


micen się obecnie dostać do swego mieszkania | rajnajęo tym sposobem kuchnię w trzech mie. 


na piętrach i nocują na podwórzu, 


- Oto jeszcze w jesieni ub, r. zarysowała się 


j szkaniach ij klatkę schodową. 
Na miejsce katastrofy przybyło pogoto vie 


ściana frontowa w podwórzu poprzecznej oficyny | straży pożarnej, która bosakami pozrywałą wy- 
, stające części belek i desek, zabezpieczając tym 


domu przy ul. Sapiczyńskicj 5 w Warszawie — 
Ponteważ w ostatnich dniach szpary w zaryso. 
wanej bcianie znacznie się rozszerzyly, co zapo- 
wiadało szybka katastrofę, przeto w ub. tygodniu 


poolicya usunbią wszgetkie rzeczy z najbardziej i 


zagrożonych kuchni w trzech mieszkaniach. po- j zupełnie dostać się do Swego 


czem na drzwi nalożono pieczęcie. 


" Toto onegdaj około godz. ? i pół popol. gdy , 
£ powodu ulewnego deszczu nis było nikogo na | i parteru dostają się na noc do mieszkań przez 
| okno po drabinie, 


podwórzu, wspomniana 


sposobem przejście do sąsiedniej oficyny. 
Loxatoray mieszkań poprzecznej oficyny na II 
piętrze. Hersz Karp, handłarz uliczny i Jakób 
Bogdański, szewc na facyatce II piętra nie mogą 
ia, nnzato 
DNIE I NOCE SPEDZAJĄ NA PODWORZU 
będź u sąsiadów. Pozostali lokatorzy <-I piętra 


~ Sprawa o zamiar utopienia żony. 


29 LAT WIEZIENIA I APELACYA, — CO SIE STAŁO NAD RZEKĄ? — UNIEWINNIENI: 
I POJEDNANIE MAŁŻONKÓW. 


, kach nad Bystrzycą, a sam zawrócił w kierunku 


(+) W jesieni roku ubiegłego zdarzył się wy- 
, kt stał się w Lublinie głośnym. Nieja. 
ki Józef Dzida usiłował zabić żonę swCją Wikto- 
zyę, topiąc ją w Bystrzycy, Został on uznany za 
winnego i Skazany na 10 lat ciężkiego więzienia! 
a Okoliczności sprawy były rzeczywiście mocno 
obciążające oskarżonego, zwłaszcza, że własna 
łona Zeznała łe 


MĄŻ USILOWAŁ JĄ POZBAWIĆ ŻYCIA, 
chcąc się od niej uwolnić i pragnąc poślubić 


Rwoją kochankę. Również i zeznania świadków `: 


stwierdzaty okoliczności, świadczące przeciwko | 


oskarżonemu, 
Mimo wszystko, Dzida do winy się nie przy- ; 


miasta, Kiedy już odszedł, usłyszał krzyk żony 
o ratunek 4 odwróciwszy się, 
ZOBACZYŁ ŻONĘ JUŻ W WODZIE 

i niezwłocznie ją począł ratować. Dodał, że był 
wtedy mocno podpity. Nie bez znaczenia był fakt, 
że Wikiorya Dzida jest o wiele starszą od męża. 

Dzida apelował od wyroku, Sąd aplacyjny, 
po ponmownem przesłuchaniu świadków i spnaw- 
dz: dowodów wydał wyrok uniewinniający 
Dzidę. 

Obcje małżonkowie po rozprawie 

PADLI SOBIE W OBJĘCIA 
i przyrzekii zgodę j harmonię w pożyciu mał. 


mal, wyjaśniając, że „kiedy wracał z żomą do do. | kast igra na przyszłość, 


mu, pokłócił się z nią i pozostawił żozę na łą- 


Slub w nurtach wody... 


PŁYWAJĄCA PARA OBLUBIEŃCÓW.—PAŃSTWO MŁODZI W KOSTYUMACH KĄPIELO. 
WYCH. — ŁODZIE Z GOŚĆMI WESELNYMI. — CEREMONIA ZAŚLUBIN W CZASIE PLY- 


WANIA, 


Q.) Ameryka jest, jak wiadomo, siedliskiem 
najrozmaitszych orygi.alnych i ekstrawagan- 
ckich pomysłów, o janich., nie śniło się filozo- 
tom. 


Oto obecnie na odmianę para znanych w Stz- 
nach Ziednoczonych pływaków: panna Marv 
Eagle z Filadelfii i pan Frank Fister z Buoock 
kiyn, zawarli 

ZWIAZEK MAŁŻEŃSKI... 
w Atlantic City. 

W ozasio ceremonii słubnej oklubiońcy zamiast 
stać czy klęczoć, 
iym świecie zwyczajem. wykonywali ruchy, 
Ściwe sporiowi pływania. Naturalnie. że A 
ślubnym nie hy! w tym wypadku dit gana mlo 
dego ami frak, ani pow iewia, biaia szata dia pun- 


wz WODZIE, 


- mae 


ny młodej. lecz,,. 
KOSTYUM KAPIELOWY. 
Bliższych opisów owej sensacyjnej garderoby 
nie przynoszą na razie pisma amerykańskie. 
Geromnonia Ślubna miała przebieg następujący: 


. Młoda para sportowców wypłynęła ną szerokie 


1 
i 


wody, w ślad zaś za nią udali się w łodziaca. l 


burmsstrz miasta Boder, jego sckratarz i inni 
komieczni w danych okolicznościach urzędnicy, | 


| tudzież goście weselni. W pewnym, z góry wy- | 


jak to jest przyjetyin na ca. , 


+ 
r 


branym na ten cej, punkcie wszyscy się zatrzy 
mali i burmistrz 

POŁĄCZYŁ PŁYWAJĄCĄ PARĘ 
węzłem małżeńskim, 


Tec vedzaju saślubicy możliwe są zaiste je- 
aynie w Ameryce, 


Numer 140 
Chwila bieżsca. 
Kalendarzyk: Sroda 
Janiny 
Wschód słońca: 4'44 > 4 
Zachód słońca: 8°30 À 
va'a 


Długość dnia: 15'47 | 


TEATR IM, J. SLOWACE .0. 
Sroda: „Walka kobiet“. 
Czwartek popoł.: „Dyabeł i karczmarka”. 
Wieczór: „Horsztyński", 
Piątek: „Walka kobiet", 
TEATR MIEJSKI OPERA I OPERETKA, 
Środa: „Eugeniusz Onegin“ (Prem *ra). 
Czwartek: „Eugeniusz Onegin“. 
TEATR BAGATELA”, 
Środa: „Tem. którego biią po twarzy*, 
OPERETKA „NOWOSCI“. 
Środa: „Król się bawi”. 
Czwartek popoł: „król się bawi” 
Wieczór: „Król się bawi”, 
Piątek: „Król się bawi‘ 
KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUXCWYGH 
w Krakowie, Rynek gł. Linia A 5 L. 33. 
Środa, prof. (niw, dr Jerzy Mycielsti: „Viandryś. 
Rubens i Polska w dziedzinie malarstwa' (z © 
brazwni świetlnymi). 


Prez. min, Ponikówski i mia. Skirmunt Krakowie. 


Prezydemt Ministrów Ponikowski przyjeżdża JU 
tro we czwartek o godz. 690 rano w bwi prne 


Dyrektorów Dep. dra Studzisuiugo, Gielżyisiiegi 
i Fanowskiego do Krakowa. 

Po wysłuchaniu Mszy św, w Katedrze na Waz 
welu, zwiedzeniu nowych robót tamże i kościoła 


N. Panny Maryi, a następnie po odbyciu ksuferea. 
eyi z p. Ministrem spraw zagranicznych Skirman 
tem, który dziś wieczór o godz, 1145 prz cyjezdża Z 
Wiednia, udaje się premier w towarzy siwio wojt- 


wody dra Gałeckiego i Kuratora Owinskivgo tego 
samego dnie przed połucmem w a Fei podróż 
służbową na razie dc Jasia. 

Minister Skirmunt tego samego dnia tj. we czwar 


tek wieczorem odjeżdża do Warszawy. 


Fat. Mienia honorowym doktorer Uniw. Jag. 


/ Uniw. Jagicll. w gmachu Collegium novum 
Poda się we czwartek dnia 25 maja (82 r. a 
godz. 11 przedpołudniem uroczyste powitawe i wre- 
czenie dyplomu doktora honorowego filozofii, przy: 
byłemu do Krakowa Władysławowi Mickiewiczowi, 
synowi Wieszcza Adama. Uroczystość odbędzie się nu 
krużgamku I.szego piętra przed tablicą puumiątkow: 
Adama Mickiewicza, Zaproszenia ani bilety wai 
pu wydawane nie będą. 


Budowa nowych domów akadem'ieh. 


(—) Akademicy warszawscy, którzy już od ro- 
ku 1920 konferowali z władzami o budowę no- 
wego domu akademickiego, nie mogąc wyjodnać 
przyspieszenia zadątwienia tej pickącej sprawy. 
ujęli sprawę budowy domów we własne ręce i 
jak pierwsze poczyniono kroki wskazuja, najnie- 
wątpliwiej doprowadzą ją do pomyślnego kof- 
ca. Kredyty na budowę domu i miejsce wyzna. 
czone już postadają, obecnie zaś ustadłono pro. 
gram budowy, która w najbliższych dniach się 
rozpocznie. 


Tydzień harcerski. 


(ak) Celem spopularyzowania ida  harcorskiej. 
przygotowuje się w najblizszym czasie, ti. od [7-g« 
maja do 3 czerwca wielki „tydzień harcerski". 

Tydzień ten zaczyna się 27 bm. koncertem, w któż 
rym swój udział przyrzekli wybitni artyści tut. 
opery: pp. Jefimcewa i Kninginin. Projektowana. 
jest urządzenie popularnych prelekcyj w poszcze: 
gólnych dzielnicach Krakowa. Szczezółami tego tw 
godnia zajmie się kornitet wybrany nu posiedze 
niu jakie w tej sprawie przy udziale roprezentan 
tów miasta i władz a pod przewodnietv am prof. Cie 
chanowskiego, PS. stę He, odbiło: 


Niezwykle płodny trinii w. Wernovio 


(—) W tygodniu od 16 do 22 kwielnia r b, za- 
alestrowano w Warszawie 329 skorów. u 2628 


, urodzeń, tj. prawie 5 razy więcej urcdzeń niż 


| Skonów, co jest faktem bardzo rzadkim. prrwia 
wyjątkowym w statystyce ruchu lu «woj. 

Ten tydzień jeszcze i pod innym wygla tw 
niezwykłym. Mianowicie na !628 must ii 
aż 1589 carześcijan. a tylko 29 żydów. va Gi® éii 
bów wypadło tylko © żydowskich. a 61] chrzsdoi. 
jańskich. Jestio tydzień najzupolny" 
wy. 


hył 


bum 


“YI 
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Numer 140 _„BONIEC KRAKOWSKI” 


= mee im 


| mytnadwą budowe gmachu Akademi gónidej 


NIEŻ WYBUDOWAĆ DOM DLA PROFESORÓW I STUDENTÓW AKADEMII. 


Miodziez gorniczo hutnicza Akademii górni- ; tychmiastow ego rozpoczecia budowy „gmachu A- 
wej w Krakowie wysuwa w obecnej chwili na | kademii gorn.czej, domu profesorów i domu Stu 
forum ogolne sprawę budowy gmachu Erą» dentów nie stoi obkecnie nic na przeszkodzie! 
gerniczej, nezmsernie ważną ze stanowiska go- Brak domu profesorów oddziaływa w najwyż- 
spodarczo-narodawego, Konieczność bowiem na: | Szym Stopnią uje na sprawę angażowania 
teżytego wyzżyskania przysługującej nam na mo- | nowych sił fachowych do powstających katedr. 
ey jwojektu państw, zdbranych ma konfarencyi | z powodu niemożności dostarczęnia mieszkania 
uenuelskiej. nożnosci wysłania de Rosyi 6.000 | amgażowanamu. Nie można jednak z powudów 
inżynierów i techników, jako też konieczność za | miestkaniowych dopuścić do Ramowania świe. 
jęcia silnego stanowiska w górnośląskim przemy | tnie zapowiadającego Się rozwojn Akademii gór: 
śle górnicze hutniczym musi spowodować fak | niczej! 
najszybsze powiększemie zasobu polskich %ł te- Fatalnie również przedstawia się 
cir.:cznych. SPRAWA POMIESZCZENIA 250 SŁUCHA. 

Przed jedyną, w Polsce Akademią górniczą sta CGZÓW AKADEMII, 

Reły tedy obecnie zadania niezmiernej wegi. Bu- Społeczeństwo i czynniki miarodajne muszą 
Wwa gmachu telże Akademii musi się pezwaruikówo przyczynić się do należytego wy- 
NATYCHMIAST ROZPOCZAÓ! korzystania tyca Stosur:kowo nielicznych. wobec 

Strona iechmicznęgo przygotowania do budo | ogromu zapotrzebowania w najbliższej przyszło 
wy jest w obwenej cawili eatkowicie ukończona, | ści, sił technicznych. 
sirung zaś finansowa przedstawia się w ten apo- Pomoc młodziaży, uarnącej się chęlnie do 
sób. ze oprócz dotacyi, uchwalonej przez Sajm, | twardej pracy, w fomnie zabezpieczenia jej wu. 
polski przemysł górniczo-hutniczy uchwałą „Ra- | rumków możliwej czzystencyi, jest w chwili o- 
dy Zjazłu przemysłowców góniczych*, jako też | becnej nłeodzowna. Budowa domu studentów i 
przemysł rafineryjny uchwałą Zrzeszenia „Kira- | pomoe finansowo materyalna jest jedymem noz- 
jonafta' epodatkowały się procentowo od kab | wiązaneim sprawy pomocy suudentom Akademi 
dej wydobytej tony węgła, jako też od każdej 
os z cysterny POR. Sia osb ma- 


Bandycka szajka grasująca w Tarnobrzegu, 


NAPAD NA URZAD POCZTOWY W TARNOBRZEGU. _ SPŁOSZENI WŁAMYWACZE, 
OBRABOWANIE SKLEPU Z BRONIĄ I AMUNICYĄA. — RABUNEK 2 MILIONÓW WE WSL 


(Qa koresvondento „Geńca Krakowskiego”). 


T) Postrachem całej okolicy Tarnobrzega sta- i cąc czasu włamali słę do sklèpu z bronią i amn. 
ła się potężna banda złożona z 20 ludzi, nękają- p moyą w Taruobrzegu, Znahowali go doszczętnie 
ca bez przerwy apokojnych mieszkańców po- [i ulotniii się w niewiadomym kierunku. 
wiatu. Niedlugo potem pojąwili się ci sami bandyci 

Onegdaj usiłowali owi bandyci dostać się do | we wsi Żabno. Tu napadli na wieśniaka R i gro- 
kasy pocztowej w Tarnobrzegu, Przy pomocy | żąc mu śmiercią zażądali wydania ws. elkict en. 
tówki, co steroryzowany wiecimiak uczynił, wy. 
dając wszystkie swoje oszczędności około 2 mi- 
liomy marek, na łup bandytom. 

Połicya jest już na tropie szajki i jest nadwie- 
ja, że wkrótce dosięgmie bandytow ręka sprawie 
dliwości. e 


sztrycha narzędzi rozbili już kasę, rereke płenię- 
dry zabrać uie zdołali,  Spłoszyła ich bowiem 
miejscowa policya, ząalarmowana przez jednego 
z przechodniów, który usłyszał podejrzane szme- 
ry i uderzenia w budynku pocztowym. 

Bandyci jednak nie dali za wygraną. Nie tra» 


jamobójstwo letniej sieroty 1 daln za radican. 


WSTRZĄSAJĄCA KARTA Z ŻYCIA MŁODEJ DZIEWCZYNY, 


(—) Przy ul. Szwedzkiej w Warszawie me- | powiesiła się na sznurze, unocowanym do klam- 
szkała w domu swoich krewnych Gaworskich | kd drzwi wejściowych. Gdy Gaworska wróciła i 
15-1etnia Wacława Moździarzówna, sierota, któ. | nie mogła dostać się do mieszkania, wybito szy- 
rej rodzice zmarli przed kilku miesląęctmi. bę w okmie nad! drzwiami : ujrzano Możździarzć 

Moda dziewczyna nie mogła oswoić się cię- | wnę wiszącą, 
gle me Śmiercią ukochanych rodziców, roxpacz Mimo usilnych zabiegów ze strony domowni 
i żal za matką i ojcem nie dawała jej spokoju. ków, sąstudów i lekarza Pogotowia, wszelki ra. 

I oto onegdaj. w czasie. kiedy Gewomscy wyszli | tunek okazał się spóźniony. Córka odoszła już 
ra FAR z mieszkania, zrozpaczona dziewczyna za Swymė rodzicami, bez których ae) nie prżkże: 

O RR WM 


Wóz z końmi pod kołami pociągu. 


STASZNY WYPADE£ POD LUBLINEM. 


Omegdaj z fabryki Plage-Laśkiewicz w Lubli. | skoczone gwizdem lokomotywy  spłoszyły się, 
we wyjecha! furman parą końmi i wozem do j zerwały lejes i wpadły pod koła lokomotywy 
iLajatku p. Laskiewicza Jakubowic Murowanych. | wraz z wozem, 

Tu za fabryką na krzyżowaniu się toru kole- Furman widząc niebezpieczeństwo wyskoczył 
jowogo ukazał się pociąg towarowy, zdążający | z wom i w ten sposób uniknął śmierci, 
do Lublina. Konie zostały na miejscu zmiażdłone przez 

Furman widząc nadjeżdżający pociąg wstrzy- | koła pociągu, wóz zaś w drobne kawałki roz. 

nia] komie silnie na lejrach. Konie jednak za. „ai ak 


długie Z mtem do tej fryzury piehs są 
warkocza, które wskutek tego bardzo podroża- 
ły, Trzecia kobieta przedstawia się nam w całej 
' Swej okazałości. Jestto panna Brelbtrey, słynna 
, amerykańska pływaczka, zapusaczająca sie na- 
j wet na fale morskie. Obok niej widzimy jede. 


Obrazki ze świata. 


(Do uustracyt tytutotnej). 

Dzisiejsza nasza rycina tytułową obejmuje 
Peć wydarzen światowych, o których szeroko 
tezzkenią się pisma zagraniczne. Pierwszą z rzę- 
du iost aktorka paryska Mistingnette, Ma ona 
na “abio najnowszy kostyum, kt cały P 

SARA ród św | koś 8 mk | ry ma. 25 milionów dolarów rocznej pensyi. W re 

-- chociaż lcha szinika — tłumnie wy. , cie ostaimim jest słynny ksiądz, kompozytor i 
codziennie. aby tylko «obaczyć ko- | dyrektor kapeli sykstyńwkiej w Rzymie Pczosi, 
tej aktorki. A że z kostvumem zawsze | Który Obecnie przeszedł} na protestantyzm. 
m para e idzie fryzura. wiec druga z rzędu kobie- H mamie dotknęło samega papiożit, 
nam najnowszą modę fryzury | 
Ponieważ niewiele kobiet ma 


ku acut: 
MAE Mo 
CH Liw Miz 


iai w ykańskiej, 


> WO 


nastoletniego Jacka CGoogana. najmłodszego z ` 
pośród amerykańskich artystów filmowych. któ- ' 


Izzy pilnujący konia 


Pó ji 
ką ki 


a 


(k, W Berlinie wydanzały a w ostatnich 
Sadi cezęsgie wypadki tego rodzaju, że dorożka! 
kradziono ich pojazdy wraz z końmi, Taki opa 
woźnica berlinski, nie mogący sie żadną miarą 


<—— 


obejść bez ulubionej „bomby“. wstępował do kn 
l ki na „kwadrunsik”. a po wyjściu nie zasun 
i już webikułu. Zrozpaczeni fiakrzy, chcąc ły 


spokojnie. bez obumy o los pozostuwionego na utis 
ey kania i dorożki, wpadli na dowcipny sposób: 
vrtarul się o specyulnie wytresowane pieski, któr 
re w czasie nieobecności panu, strzegą jego doby! 
ku i głośnem szczekaniem dają znać, jeśli ktoś pos i 
dejrzany zbliży się do powozu. 

Na rycinie powyższej widzimy takiego wiernego 
strażnika. który siadł sobie wygodnie na grzbiecie 
dolrodusznej szkapy i znczyna szczekać  zajadłe, 
ydvż dn dorożki zbliża stę jakieś mocno podejrzaa 
ne indywiduum o nieczystych zamiarach. LĄ 


| F 
mowi oiiemia kawki w Dania. s 


lò Stolica Francyi bywa od czasu do CZA 
naw iedzana przez oryginalną a mocno nieprzy 
mug chorobę: epidemię czkawki, W obecnym. 
zonjo wiosennym epidemia ta pojawiła się 
wu. a lekamze paryscy oblęgani są formal 
przez rzesze pacyentów, żebrzących o wyzwołe- 
me wu rej przykiej dabisci Na ezczęscie - 
roby ta i tym razem bardziej jest niemiła, : 
niebezpieczna. mimo to zdarzają się wypadki, i 
chorych musi się oddawać pod opiekę do domón 
adnowia i szpitadi. 

Epidemia czkawki wystąpiła pierwszy raz w. 
większych rozmiarach w r. 1919, w r. 1920 poja- z | 
wila sie ponownie w rozmaitych okolicach Fren- 
cwi, Epidemia taka trwa zazwyczaj kiika ty 
dni i kończy się lak samo zagadkowo jak się 
pojawia 


W piśmie ów. bibu bolszewicka. 


Korespondent „Time“ donosi z Pekinu. łe 
wśród sprowadzanego tam przez misyomarzy pi- 
sma św.. rozdzielanego między uańróczęda łud- 
ność chińską. znulazło się hamdzo duże bibały 
bolszewickiej. W egzemplarzach, zawierajęjcyca 
awangelię św. Łukasza pomieszczono 16 stronie 
agitacyjnych broszur bolszewickich, 


Uruchomienie trzoda poczt. „Wystawa Wiślana” 


Dyrekcya poczt i telegr. uruchomia w Krakowie 
na wystawie ruchomej wyrobów polskich, urządzoe 
nej na statkach pływających na Wiśle na przes 
strzeni Kraików- -Gdańsk na czas trwania tej wy: 
siawyv a mianowicie od 11 czerwca do 6 września 
br. samoistny urzad pocztowy z pelnym zakresem. 
działania w dzale pocztowym i pocztowej kasy 0 
szczędności pod nazwą: urząd pocztowy, wystawa 
Wiślana, 
Urząd ten będzie przeznau'zmy wyłącznie do ob- 
sługi osób zainteresowanych wystawa «+ będzie u: 
trzymywał połączenie z siecią pocztową przez wys 
miane odsyłek zbiorowych za pomocą własnych 
l poslłańców z głównymi tj. Nr. ł oznaczonymi Tes 

dami (wzgl ageneyami) pocztowemi znajdującemi 
„się w wymienionych poniżej miejscach postoju i w 
czasie tego postoju a to: W czerwcu: Kraków IL. 1— 
16, Onatowiec 16—17, Nowy Korczyn 18—19, Szezu: 


f 


cin k, T. 20--21. Tarnobrzeg 22—23, Sandomierz 

"24.06, Zawichost 26.27, Annopol 23. Józafów 
20...30 W lipcu: Solec J, Kazimierz 2--3, Puławy 
t--6, Dęblin 7--8, Koziewiec 9.1.10, Magniszen 
M, Góra halwerva 12—13. Warszawa 4—17. Nos. 
+ Dwór 15—19. Czerwńsk 20, Wyszogrod 21—22. z 


Pihak 29-26. Debrevi 27, Włocławek 28.30. Nie: 

szana RI. W sisrpnin: Ciechocinek 1--3, Tonm 

i--7, Solov S-—9, Rrdgoszrz 10—13, Chełmno 14—10. 
, świecie Mei Grudziadz 20—%. Nowa 3% 
l Gpiawo 77.04, Tczew od 30 sierpnia do 2 
Í śnia, Gdansk od 3.18 września. 


O 


Ep. 0 8 


TE 


MEROWiE FRANCUSCY W NASZEM MIESCIE 
ZEBRANI CBYWATELSKIE W 


~ RY m 


(i.) Nowym nrzejawem serdecznej przyjażni 
łączącej naród nasz ze Sprzymierzoną Francyą. 
byi pobyt w naszem mieście delegatów Związku 
merów francuskich. 
| Przybyli oncgdaj w nocy panowie: 
Gilly, mer z Verpiliers (Isere), Karol Leyrəs, 
mer z Cautenay—lyinard (Maine et Loire), An- 
toni Farond, mer z Meyrie (Isere). Albert Perrin. 
mer z Lurtun tudzież p. Mares Gilly, sekreiarz 
„delegacyi, zwiedzali wczoraj rano z wielkim za- 
palem  .achvyton zalsytk: pamiątkowe nasze- 
go grodu ou: wadzani przez r, Siryjeúskiego i 
 rotm. Pusłow: kiego, 

O godz. 12-tej w poludnie staraniem prezy- 
 dyum miasta odbyło Się na cześć sympatyr.2- 
nych gości uroczyste 


A ZEBRANIE OBYWATELSKIE 


Adrian 


w sali Rady miejskiej, dokorowanej embiema.- 
tami narodowymi į barwannu francuskiemi. Na 
zebranie to przybyli  ułuinnie 
wszystkich ster kulturalnych naszego miasta, m. 
i zauważyliśmy: generałów Szeptyckiemo, Osiń- 
skiego, Kosteckiego, wojewodę dra Gałcckiego, 


bora uniw, Jagiell. prof. Nowaka, prof. Myciel- 
skiego. prof. Zolla, prof. Krzymuskiego, prof. Ak- 
sentowicza, komendanta policyi p. dra Szcze- 
pańskiogo, hr. Edwarda Raczyńskiego, hrabinę 
Stanislawowa Tarnowską, rotm. hr, Pusłowskiie- 
go, dyr. Izby obrach. Krzyżanowskiego, człon- 
ków Tow. Pr:yvjaciół Francyi, į wielu innych. 


W komplecie stawiła się Rada miejska; 'icznie 
przybyli reprezentanci prasy. 
Wśród dźwięków polonezu z „Halki* wprowa- 


dzono na salę gości z z PRA Gdy przyjęci dłu- 
gotrwałymi oklaskami zajfłi honorowe miejsca. 
wił do nich prez. Federowicz, zaznacza- 


jąc, że niedawno w tej samej sali żegnał Kraków 


| niej dziś wita zaś z prawdziwą rado'cią 
delegatów związku merów Francvi i Algicru, 
którzy nie szczędząc trudów daiekiej podróży, 


zku miast polskich we Lwowie. 
Udział mężów wybitnie zasiużonych w życiu 
społecznem Francyi. w zjeździe miast polskich, 
poświęconym ustaleniu linii wytycznych dla 
rozwoju miast i ich należytego ud ialu w życiu 
politycznem kraju, niewątpliwie dodatnio zawa- 
ży na szali. gdy reprezentanci francuscy nie po- 
skąpią nam swych rad, płynących z ich wyrobie- 
mia politycznego i doświadczenia na polu nowo- 
_ żytnie pojętych postulatów miejskich, 
Prez. Fedorowicz zaznaczył, że choć daleko 
nam jeszcze do porówmywamia noazych ekon?- 
micznych wartości, jakie przedstawiają miasta 
dla każdego narodu. z rozkwitem miejskich sku- 
pień gospodarczych Francyi. — (U nas wsie sti- 
nowią 72 proc., miasta 28 proc. — we Francyi 
miasta 63 proc., wsie zaledwie 37 proc. ludności 
kraju). natomiast z dumą mierzyć się możemy 
2 drogim sprzymierzeńcem na “clu zabytków 
kultury, sztuki, nauki i literatury. Każda myśl 
twórcza Francyj znajduje u nas pelny oddźwick, 
Kończąc swe przemówienie wzniósł prez, Fe- 
4 derowicz okrzyk na cześć Framcyi i Zwia ku 
t merów ToD: ch. poczem orkiestra tramwa- 
jarzy odogra!'a Marsyliankę, której zebrani wy- 
słuchali stojąc. 
Następnie czcimodnych gości powitał imieniem 
Tow. Przyjaciół Francyi prof. Krzymuski w ięz. 
francuskim; na przemówienie to odpowiedział 

PRZEWODNICZĄCY ZWIAZKU MERÓW 

FRANCY I ALSIERU 

p. Gilly. Podkreśliwszy radość z powodu zapro- 
szenia delegacyt Związku merów franc. na obra- 
dy Zwiąaku miast polskich do Lwowa. radość 
z powodu możności poznania Polski w czasie tej 
podróży, rzucił mowca kilka trafnych "wag na 
temat idei demokratyzacy!, która. nigdzie może 
nie przejawia się tak silnie jak we Francyi i w 
Polsce. 
W dalszym ciągu swego przemówienia ada- 
wał mowca kłam rozsiewanym przez wrogie 
czynniki wieściom o imporyalistyvcznych daże- 
= niach Francyi, Nietylko olicyalni politycy. nie- 
tylko generaiowie armii francuskiej -- mówił p. 


woią zgoln e jcunym zlosem: nis chcemy wojny. 
nie mamy w forie zakarczych instynktów, nra- 
niemy pckoju i zwyciestwa idei sprawiedi wt. 
p. Na koniec podkieślil raowwa, iż zmartwych- 


z uczuciem żalu, opuszczającą nas misyę fran- ' 


przyjechali. by pojutrze wziąć udział w okradach « 


Gilly — zagrzec ają temu, lecz caly Ind Francyi | 


Ban. MAER LĄ 


USuviu aE ARLANS OY WW Krakowie. 


RADZIE MIRISHIEJ 
i ODJAZD ĽO ZAEOPANECO. 


przedstawiciele : 


ks. prat. Wądolnego, star. Kowalikowskiego, rek- ` 


2 = z wat me pry 


OP R 


ZWIEDZANIE ZABYTKÓW MIASTA. — 
— WYGCIEGZKA DO WIELIGZKI — 


wstanie Polski i fekt, że powstała ona do nowego 
Życia na gruzach właśme tych tyvranów-zabor- 
ców który chcieli wymazać ją z kast Europy. 
jest aktem najwyższej sprawiedliwości dz ejo- 
wej, której tryumf sprzy.muerzyna Francya od- 
czuwa całem Sercem. 


+] 


Stan pogody, 

Komur'kat o stanie pogody wydany we wtorek 
23 maja 1922 roku o godz, 8 wieczór wedlug das 
nych Państwowego lnstylutu Meteorolog.cznego w 
Warszawie: 

Stan ałmosfery: Wobec tego, że w rozkładzie cia 
śn.enia rue było żadnej większej zmiany, utrzymazs 
ia się w ciągu dnia w Lolsce (jak i w całej Euros 
pie) z wyjątkiem dalekiej Poinocy ładna, beze 
chmurna i ciepła pogoda. Temperatury o godzinie 
9 rano wynosiły od 13 stopni (Lwów) do 17 stopni 
(Bydgoszcz), popoiudn u zaś o godz. 5 od 20 stopni 
(Pińsk) do 25 stopni (Poznań). 

Kraków 8 wieczór: Ciśnienie 763'8, temperatura 
+191, maksimum -4-22'8, minimum - 66, Opad — 
Stan nieba: dość pogodnie, 

Prcynoza na Śrcdę: sek w rogodnie, c epło. 


Czem dla piękn?go obrazu — ramy 
Tem samem suknią — dla pięknej damy. 
Czyż piękny obraz — pytam uprzejmie — 
Straci co, gdy mu ramy się zdejmie? 

— dł ——— 
Z TEATRU J. SŁOWACXIEGO. Woboc wviatkos 


Kr. 


wego powodzen a. iske osiazuriv zabawne „Oczy 
księżniczki Fathmv* 1e-sze przedstaw enie Walki 
kobiet przesun.ęto na piątek 26 bm. a dzsiaj us 
każe się ieszcze raz wvborna komedva R edrzyli zics 
Bo. Sukcesowv ten utwór z powodu krotkiei goście 
ny b. Nowakowskiego, będzie grenv itszcze nie wiva 
le razy, We czwartek popol. .Dwvabel į karcemare 
ka“; wieczorem „llorsziyński* Słowacki=zn, 

M. OPERA I OPERETKA, Dziś we środe i lutro 
we czwartek premiera wielkiej opary Czajkowskies 
go w 7 odsłonach „Eugeniusz Onevin*. Perła ta mus 
zyk, rosvisk'ei przyqotowena iest z niezwykła stas 
runneścią przez m estrudzoncgo kapelmistrza p. 
Barauskiego. W grównych partvach wystepują fis 
lary naszej wvŁornej opery co niewątpliwie przvs 
czyni się do wysokiego poziomu artystycznego te» 
go arcvdz:ełu. Reżvstrva spoczywa w wytrawnych 
rękach p. knagiana Dział operetkowy przygoto: 
wuje sensacyjna nainowsza opercike Benatzkv ego 
pt. „Apasze* która święci tryumfv na wszvstkich 
scenach stołecznych Europy. 
w najbliższych dniach, 

Z TCATRU „BAGATELA“, Dziś į dni następnych 
najw cksza sunsacya teatralna tego sczonu Ten. 
którego bija po twarzv' głośna sztuka Andrejewa. 
Cala prasa nie szczedzi najwvższych słów uznania 
naczelnemu reżyserowi i wvkonawcy głównej roii 
p. Nowackiemu oraz wszystkim artystom 

„HALLO — PADA W „TZAWTRZE „3 AGATELA" 
nieodwołalnie 27 į 28 bm. Orvginalność pieśni i 
tańca. nowość w inscen:zacvi. modernistvczne ujee 
cie problemów publiczność a scena“ tudzież przes 
niesienie calego szerezu sylwetek znanvch na bru» 
ku osobistości na scenę rokuje sztuce pełne powos 
dzenie, 

UCZCZENIE WŁ. MICKIEWICZA PRZEZ MŁO: 
TZIEŻ. We czwartek dnia 26 bm o godzinie 12 w 
południe odbedzie se uroczysty pochód młodzieży 
szkół średnich i seminarvów nauczvaielskich dla 
uczczenia Władysława M/ekiewicza. który przybws 
wa do Krakowa, Młodzież przejdzie w pochodzie 
ulicą Szczepańska. Rvnkicm głównym wzdłuż Linii 


A—B. koło pomnika Mickiewicza. u stóp którego 
stan'e czczigodny syn poety. 

FESTYN. We czwarioek dn. 25 bm. odhedze s'e 
w Parku Krakowskim faivn z tafcemi letoma 
Enożywczozfantowa koszem <zc,efcig tv. Przy rrv= 
wać hedzio muz ta 20 p p, Fo lad tr eyt 
na nuwiuł teh pozcstajacyca wod opieka komi: , 


ielu parafiulnczo św. Mikołaia, 


Oa wio:u 22-go do piątnu 26-go maia 1922 r. 


„Pomiędzy niebem a ziemią” 


Atrancyjny dramat w 6 aktach. 
IV-ty Epizod cykiu p. t. „„S -atan: Zagłady”, 


ARA. JJW — ule A Dw. GERIRUST SR 


Premiera odbędzie się i 
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Ckrzykiem „Vive la Polsgne* zaxończw, p. 
Gilly swe gorące i peine +z% erych dia as uczuś 
sympatyi przemówienia. peczem wśród "'zwięa 
ków naszego hymnu narolov'ezv opuści moście 
salę. udając się na sniadanie do prez Federowi. 
czą. 

W godzinach pop>ludniowyci zwiedzili mera. 
wie francuscy salny wieliek:e. następive po O- 
biede w salach Starego Teatru vviechali na 
jeden dzien do Zakopanego, W dn.u Jutrzej- 
szym udądzą się delegaci Związku miast franc. 
do Lwowa, poczem przez *warazawę powrócą do 
Francyi. 


e) 


POŚREDNICTWO PRACY ULA AKADEMIKÓW, 
Zarząd Tow., Wz. Pomocy U. U. J. w Krakowie, ul. 
Jabłonowskich 12. zwraca się do P., 1. Społeczeńs 
siwa z gorąca brośbąa by w ruz.e zacotrzebowania 
kcrepetvtioruw, quwernerów, s.l biurowych itp, tak 
w m ejscu jak ij na prowincv tszczezólnie na was 
kacyc) zmałaszało je łaskawie do wvmienionczo ios 
waurzystwa. kture mose polecić odpowiednich wys 
kwalifikowanych 1 sumiennych pbrucowa ków, 

TAJEMNAUZE AUTO. Jak nem doniesiono, wcz.s 
raj nad ranem około godz, 430 na ul. Starowiślnej 
koło skrzyżowania z ul. Miodową jakiś samochód 
przejechał niewiadomego nazwiska rubotnika, któs 
rego odwlozio wezwane porotow.e. Ponieważ zapya 
tyvwane w tej sprawie Pogotowie nic nie wie o pos 
dolnym wypadku, mus.mmy zadac pytane, co się 
stalo z ofisrą wypadku i czy wdrożone jakie kroki 
celem wysledzena i ukarania winnych? 

UŚFIONY PRZEZ BANDYTÓW I OEPRARBOWA. 
NY. Wczoraj runo wieśniak z Libiąża, nazwiskiem 
Franciszek Łysek, zabaw.ał się w jednej z podrzes 
dnych kawiarni przy ul, Poscisziej w towarzystwie 
Żony. Niebawern przysicdł się doń jacyś n cznajo.ni 
którzy pod błalivm pozorem wysłali żonę Łyska na 
miasto, a sami zaczęli go częstować, przyczem dos 
sypuli mu do herbaty jakiegoś  niebezpiecznazo 
proszku, tak żv Łysek jo wypiciu herbaty stęącił 
przytomność, Gdy sę ocknął, stwierdził brak 200 
tysięcy marek i nieobecność swych  komnanów. 
Zarazem czuł się tak niedobrze, iż pogotowie mus 
sialo go odwieść do szpitala św. Łazarza. 

(ak) UMYSŁOWO CHORY Jan Pańczyk lat 41, 
wydniił sę z domu swej żony Katarzyny przy ub 
Ludwinowsk'ej 20 Im i do tej pory nie wrócił, 

(ak) ENERGICZNA NIEWIASTA. Anicla Czecka 
zam. przy ul. Stolarskiej 13, przytrzymała na gorąa 
cym uczynku kraczicży 3 par trzewików wartości 
30.000 mk. niejakiego Tadouszn Kutrzebę lat 17 — 
poczem cddała oz w ręce pol cyi. 

(ak) CO SIĘ ODWLECZE, TO NIE UCIECZE._ 

tan'sław Fic majstor stolarski spotkał przypads 
kem na ulicy niejakiego Franciszka Grzywę, w 
którym rczpoznał rzeczywis'ego sprawcę kradzieży 
pasa transmisyjnego na szkodę Feliksa Budz'aszs 
ka, mejstra siolarskiezo na Zabłceciu, *tórej to 
kraczicży dopuśc,ł się jeszcze w roku 191%. Grzywę 
aresztowano, 

(ak) KRALZJEŻ GARCEROBY, Pod zarzutem 
kradzieży raglanu i kapeiusza łącznoj wartości 
50.000 mk. na szkodę Józefa Foityna. zam. przy ul. 
Gertrudy 27, aresztowano Annę Fischer lat 43. bez 
zajęcia. 

(ak) KRADZIEŻ W SINZINIE, W nocy z 18 na 
19 bm. popclniono na szkodę Hirschn Feldmanna 
zam. w S'dzinie pow. Podgórze, wielką kradzież 
garderoby i bielzny wartości 735.000 mk. W toku 
dochodzeń znaleřono wirksza część skradzionych 
rzeczy, porozrzucanych no polech eminv Skotniki. 
W ślad za tem ndało się nolicyi wykryć spra ców 
tej krndweży a to w osohach: Franciszką Diusiaka 
lat 17 ze Skotnik oraz Józefa i Stanisława Zielińs 
skich z Tyńca. Aresztowanych. którzy przyznali 
stę do winy, odstawiono do krak. sądu okręg. 
karncgo. 


KRONICA TARNOWSKA. 


(U) NOWY HOCHSTAPLER W TARNOWTE, Jest 
nm Michał Łazarski. który swym sprytem wkręs 
cil się na wspólnika do Władysława Bracha, 
kupca w Tarnow:e, do wytwórni kwiatów. Lnbiąc 
Się szeroko bawić a nie majac funduszów na to, 
począł Łazarski ciągnąć je z kieszeni p. Bracha 
podstępem i najrozmaitszymi oszustwami, Na kus 
Pno towarów do wytwórni kwiatów brał z góry 
pieniądze, wyjeżdżał do Krakowa rzekomo celom 
zakupów. w rzeczywistości zaś — by mieć za co 
się bawić. Prócz tozo wypożyczył na veke} 300,000 
marek oczywiście niczwrotne. Ogólna szkoda wynoe 
si dwa milicnv marck którą pon ósł p. Brach pas 
dając ofiarą swego zaufania do „nieskazi telnego* 
W 20M ka. 
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Operetka K. Nelscna. 


Król Siamu przybył do Paryża, by wyszukać Sos 
bie 647 żonę. ‘Terenc poszukiwan są kabarety i 
Wyścigi — materyałem na przyszłą 64i:mą wiad: 
€zynię Siamu — kokoty. 

Jadna z nich „uczeiwsza* chce dotrzymać dane: 
go siowa żołnierzowi. który doradził jej na wyścis 
gaci „faworyta — i idzie z przygodnym kochane 
kiem na kolacyę, Tu spotyka krola Siamu — i nas 
stępują dalsze koinplikacye oparetkowe, z których 
obronną ręką wychodzi kompozytor — mniej jes 
dnak librecista. Pierwszy dał melouyjną i ryumiczę 
ną muzykę — drugi dał nudny i banalny tekst 
ratowany jednie dobrą grą p. Wolimskiego (Romeo 
rekrut), p. Wesołowskiego (król). pny Czernekówny 
śpiewającej i grającej Julię z  wiaściwym sobie 
temperamentem i pani Cotoli, która w roli Eglan=: 
tyny wykazała i piękny głos ı wele sceniczn*go 
powabu i wdzięku. W roli „matki“ dobrze się spi: 
ała pna Wurska, śpiewaka kainrelowego robił z 
humorem p. Soliński, żywymi oklaskami przyjmo» 
wano taniec „Derby” p. Nadieżdiny i Ciesielskiego, 


jak niemniej — ordynarny i brutalny taniec apa: 
BzÓw, 
Orkiestrę sprawnie prowadził kapalm. Mayerhold. 
K. Krumłowski, 


— par 


Dr med. ALNKIKA GOTILIEBOWA 


Ordyunje w chorobach kobiecych i położnictwie od godz 


2—4 popołudniu. 9746 
Kraków, Wolska 36, : p. Telefon 249. 


ZE SPORTU. 
lawoiy o mistrzostwo D, 0. X V. 


(—) W dniu wczorajszym odbyły się w parku 
en. Jordana w obecnosci gen. Usiliskiego i gen. 
Kosteckiego oraz grona wyższych oficerów zawo: 
dy o mietrzostwo DOK V, Do zawodów w biegu na 
Mrzełaj 4 kim, i w marszu podróżnym 20 klm. sta» 
wali żołnierze z rozmaitych pułków i  formacyj 
krakowskich. W biegu na przełaj 4 kim. zwycięzcą 
został st. szer. Józef Pelc z 12 pp. przebywając tę 
przestrzeń w 17 m. 43 sek., drugim był plut. Ka: 
zimiz Bober z 6 pap., trzecim Piotr Dietrich z 16 
Bp. W marszu podróżnym 20 klm., przybyli do me: 
ty: 1) strzelec Wadysław Maluga 4 pap. 2) saper 
Menryk Niemiec 5 p. sap., 3) strzelec Wiktor Su, 
plaski 8 pap. Zwycięzcy otrzymali z rąk gen. Osińz 
akiago nagrody oraz dyplomy. Przygrywała mu» 
tyka 20 pp. 


FRONOMICZ 
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Twórcza działaln2ść 


nowej placówki fnanoyo 


„Polskiego Banku Handlowo Przemysiowego Spółki 
Akcyjnej w Krakowie” 


zaznacza się w naszem mieście z każdym 
niem energiczniej, przynosząc społe- 
Czeństwu naszemu coraz to nowe korzyści. 
Generalna Dyrekcya Banku mając 
zawsze na oku dobro kraju, postawiła 
obie za zadanie. choć w części ukrócić 
spekulacyę czarnej giełdy, przez założe- 
nie |-go Oddziału Miejskiego na Stra- 
Omiu, niosąc tamże powiew zarowych 
ansakcyj gieidowych. 


I-szy Oddział Miejski na Stradomiu £ 


„KONIEC KNAZCWSKI" 


Lwów, (Tel. wł.) W nocy ze soboty na niedzie- 
Île szedł ulicami Sanoka wywiadowca policyjny 
' Stanisław Różycki, który miał służbę patrolo- 
mą. Wśród cieimnysc: nocnych zauważył w jed- 
uej z uliczek 

TRZY PODEJRZANE POSTACIE MESZIE. 

Gdy wywiadowca Różycki zbliżył się do nich 
i zażądał wylegitymowania się, bandyci nie sta- 
wiając oporu pospiesznie sięgnęli do kieszeni i 
w jednym momencie 

ODDALI STRZAŁY REWOLWEROWEĘ, 

z których jeden ugodził wywiadowcę w piersi. 
Różycki zatoczył się i upadł na ziemię, lecz mi- 
mo śmiertelnej rany miał na tyle sił, by zaalar- 
mować policyę i uruchomić pościg, za złoczyń.- 
cami. 

Patrol policyjna uwiadomiona o tem, kiero- 
wała się w pierwszej chwili na stacyę. Tu wsiadł- 
szy do pocięgu zdążającego w kierunku Prze- 
myśla poczęła śledzić za sprawcami, Przypusz- 
czenia policyi były trafne, gdyż w pociągu od- 
szukano bandytów. Gdy wywiadowca policyjny 
Wojciech Zawieja usiłował przyaresztować zło- 
czyhców. jeden z nich śtrzelił z błyskawiczną 
szybkością i 

ZABIŁ NA MIEJSCU ZAWIEJŁ. 


w stronę napastników, lecz jednocześnie 


mający za zadanie jedynie dział ban- 
kowy czysto kantorowy, ma możność 
wyspecyalizowania się, a temsamem 
uzyskania zaufania klienteli, przez co 
wytrąci broń z rąk pokątnych walucia- 
rzy i giełdziarzy. 

Jest to zdrowa myśl i zdrowe dzieło, 
które w wielkiej mierze przyczynić się 
może do uzdrowienia naszych stosunków 
giełdowych. I chyba tylko ludzie w wy- 
sokim stopniu nierozumni mogliby złoś- 
liwie przeszkadzać temu dziaianiu, lecz 
sądzimy, iż Polski Bank Handlowo-Prze- 
mysłowy tak chlubnie poczynający swą 
działalność w Krakowie nieda się nie- 
życzliwym i nieuczciwym konkurentom 
zbić z tropu. 

Dyrektorem przydzielonym z Gen- 
trali do kierowania I-szym Oddziałem 
Miejskim jest p. Włodzimierz Srokowski, 
który mając przy boku wytrawnych 
fachowców bankowych daje pełną na- 
dzieję, że cel założenia nowej placówki 
bankowej zostanie w pełni osiągniętym. 

meme DĄ J—— 

ROZWÓJ FIRMY ZIELENIEWSKI Z miarodaj: 
nych kół przemysłowych otrzymujemy wiadomość, 
że firma Zieleniewski nabyła nowowybudowana 
fabrykę wagonów w Ostrowiu. Przez nabycie pos 
wyższej fabryki, produkującej rocznie przeszło 
5000 wagonów, zajęła firma Zieleniewski, posiada; 
jaca już jedną fabrykę wagonów, dominujące sta- 
nowisko w polskim przemyśle wagonowym. Obję: 
cie ostrewieckiej fabryki, kiórą podobno firma Zież 
loniewski objęła na bardzo korzystnych warunkach 
wymaga oczywiście uruchomienia większych kwot. 
Dla uzyskania tychże Środków podwyższa firma 
Zieleniewski kapitał akcyjny do Mk. 67.000.000. 

NOWE PRZEPISY O PRZEWOZIE SPIRYTUSU. 
Od dnia wczorajszego, na calym obszarze Rzpltej 
polskiej zaczęły obowiązywać nowe przenisy o prze» 
wozie spirytusu i wyrobów spirytusowych, Każda 
taka przesyłka winna posiadąć świadectwo przes 
wozowe i napis firmy wysyłającej oraz zawartości. 
Zabrania się sortowania i przepakowania w cza» 
sie przewozu. 

—0007 


Ruch alełdowy. 


Warszawa (PAT) Giełda warszawska, Waluty: 
Dolary Stanów Zjednoczonych trans. 4110 4120 4110 
sprzedaż 4180 kupno 4090 Funty szterling, trans. 
| 18215 1830U Korony czeskie 79 i trzy czwarte, Mar: 
| ki niemieckie trane. 139/47 i pół, 1345. Czeki: Gdańsk 

trans, 13/40 13/45 19'42 í pół sprzedaż 1360 kupno 

13,20, Belgia trans. 342 i pół. 341 i pół, sprzedaż 

343 1 pół, kupno 339 i pół. Berlin trins. 13:40 1345 

040 sprzedaż 1360 kupno 13.20 Londyn trans. 

18275 18350 18325 sprzedaż 18425 kupno 18225, Nowv 

Jork trans. 4182 i pół 41337 1 pół 4110 sprzedaż 

4130 kupno 4090. Paryż trans. 374 i uzy czwarte. 
| 874 i pół sprzedaż 376 i pół. kupno 272 I pół, Pras 
Szwajcarya trans. 


' Ra 78 i pół, 78 i trzy czwarte. 


| RIWAMA Waina Z MAM 


Pościg w pociągu. — Dwa trupy. — Przychwycenie iedneco sprawcy, 
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DRUGI Z BANDYTÓW POŁOŻYŁ GO TRUPEM 


na miejscu. 

Cała ta krwawa scena wywołała w pociągu 
wielkie zamieszanie. Pasażerowie zdołali zatnzy. 
mać pociąg z czego skorzystali jednakże bandycł, 
gdyż powySkakiwali przez okna z pociągu i mni- 
kli w przydrożnych zaroślach.  Wywiadowca 
Zawieja męczył się blisko godzinę, po otrzyma- 
niu rany, poczem zmarł. 

Tego samego dnia posterunkowy z Olszanicy 
natknął się na jednego z bandytów, a gdy chciał 
go aresztować, bandyta rzucił się na niego, po- 
łamał mu karabin i poraniwszy go ciężko w gło. 
wę zbiegł. Trupy Zawieji i Lachowicza odesłano 
do kostnicy w Chyrowie, Jeden z nich osierocił 
żomę i 4 dzieci, drugi żonę i 5-cioro dzieci, Ró 


 Życelego zaś odwieziono do szpitala w Sanoku, 


, H. Cegielski, Poznan 1— VII 


zaś posierunkowego z Olszanicy do szpitala w 
Przemyślu, 

Ze Lwowa wysłano natychmiastową patrol, 
złożoną z 6-ciu ludzi, cełem uchwycenia bandy. 
tów, Jak się w ostatniej chwili dowiadujemy, 
jednego za sprawców napadu przytrzymane w 
Przemyślu, nie stwierdzono jednak dotychczas 
jego nazwiska, jednakże wszelkie poszlaki wsk. 
zują na to, iż brał on udział w tym krwawym. 


Na to rzucił się drugi posterunkowy Lachowicz dramacie. 


MK EO A O 
SOOL BSK WDRO N R R | ONE OGN = || ECKA KA WOEONONNNNNNNENNNNE 


792 i pół, sprzedaż 796 kupno 788. Wiedeń tans. 


z i p” czwarte, 43 sprzedaż 43 i pół kupno 42 
pół. 

Praga (PAT) Kursa dewiz. Berlin 170% i pół, 
Warszawa 1'18 1'38. Marka niemiecka 17:02 1 pół, 


Marka polska 1'18 133. 

Budapeszt (PAT) W oficyalnym handlu walut 
wym notowano dziś marke polską 19—20. Warsza: 
wa nie notowana, 

Zurych (PAT) Zemknięcie giełdy. Berlin 168, Hes 
lardya 20380 Nowy Jork 524 i jedna czwarta. Lons 
dyn 2333. Parvż 47:20. Medyolan 26 i trzy czwarte, 
Bruksela 43ʻ65 Kopenhaga 112, Sztokholm 1%, 
Chrystyania 97 i trzy czwarte, Madryt 8580. Bues 
nos Ayres 189, Prama 9'92. Budapeszt 060, Zagrzeb 
180. Sofia 387, Warszawa 013, Wiedeń 005. Au. 
stryueka korona stemplowana 0'05 ji pół. 


uiecia Krakowską z 23 maja 

| Waluta markowa 

dorówga iDanxnatyi Czeki. przekaty | w ; 

Waluty tdawizy.|_tusne_| Surzedai | Kopno | Spredz  |frgasągog | 
Dolary SteZjed | 4000 — | 4100 — | 4000— | 4100 — [4085 — 
kanad. |5800*— | Z9UU' -- 


OI. 3800.— | 3000r | === 
Franki irane. | 360— | 375 — || 368:—| 878—| == 
„  belgijs.| 325'— | 340—]| 330—| 345—| —— 
»  szwajc.| 770 —| 790— || 770'- | 760—| —— 
Funty szteriin.| 17.800| 18.300|| 17:800| 18.300] —"— 
Marki niemiec | 13—| 13bu! 1825] 18-75 948 13% 
Korony austr, | —'40| —'43| —40| =s | —'42%, 
„ czesko-4.| 76—| 78—| 7850] 7050| === 
„ węgiers. 5: 540 5.10 650| —— 
„ duńskie | 830— | 860 - — tm Z 
Lei rnmuńskic| 24—)| 26—]| 26—| 28—| =m 
Liry włoskie J| 210°— | 220— || 210—| 220—| m=— 
Floreny hołen.| 1540':— | 1600*— || 1540*— |1600—| —— 


Akcye bankowe. 


Bank Przemyst. |-—V em. 
Bank Hipoteczny ..... 
Bank Małopolski. . « « « » 
Ziemski Bank Kredyt. , . 
Powszechny bank Kredyt. 
Akc. Bank źwiązk. -VL 
Bank Ziem. Kresow Łańcut 
Bank Kred. w Warszawie 
Bank Związ. Spółek Zarob. 


Akcyę tow, bandi. | przem, 
P.T. H. 1—iV em. ..... 
„Elibor* —Ł.J. Borkowski" 
„iiupex”. SRO 
„Pharma“ (B. Jawornicki) 
„Polski Glou” ....... 
C. Hartwig, Poznań. ... 
Zegiuga Polska 
Zielemewski|-ill em.„ex* 


: z VIn 
Warsz. Parowozy I-l] em. 
„Lemieąz* 5 
„frzebinia* |—lV em. 


SPOCIE w | 0.. 

AUtomótor «<a. - .. 

Poruanu-Cem. Szczakowa ||; jug — | 18.000: — 
UÓTKA . nF. .. . GUUU'= | 6G8UU:— 
sS:ersza „aa++aea., || GZUJ— | G500— 
iepege I—IV sesana. | 51uur— | 54U0— 
Polska Naita . . «..... 1900:— | 2100*— | 1975 - 2000 
UIKOW «222328325, , | 56UU"— | GDUO— 
| GZQl + » + 6 * +3: 2 » , „. || BOU = | 950— 
„iuszeze Trzebinia ., ,, || 35uu — | 4000*— 
„arasus* I—V em... ,, |2850 — | 305U— 
rurcelana Cmielów , ., +700 — | 49uU — 
Fabr cukru w Uhodorowie | 5GUU' „ud 
klektr. Siersza 1--iV em. || 1300— | 1500-— 


w yjOSNERIA I 


aefnie vezphainie 
astracyi 


zag | 


m a ZDAM NN A + 


Ostoszen s 
Nadestane Mk o5 — Nexrehy’ 


tekstem na 2-ej ub 3-el otr mie Mk 120, -= Ogłoszenia zagraniczne 506, 


kazicisiowi Uu.LUU iuie aiibi- 
lińgów. List do ostebrania 
jest w Admin. „Gcaca irak.” 
9813 

łyn automatyczny dwunie- 
trowy, 3 pary waicy, stól 
kamieni, inieszkani? o go: 2 
i kuchnia, v2 morgi zwem, 
koń, krowa, woz, bryczka, 
Cena 15,000.0:0 Mk. Stacya 
kolejowa w mieiscu. T. Sin- 
piński, Wagrowiec, bydgscka tu, 
Poznańskie. ysg 


gz" pocziowa zużs tu. kra 
jowe i zayriniczne zbierz 
Akademicki „Rozwój“. Można 
przynosić do ssi retaryatu 
Smoleńsk 19 codziennie od 
7-8. Uprasza się o współ- 


udział. 9541 
1007770*e gospodzistwa, 

wszystko pszen!:' zie- 
mia, łąka z torfem, buavnki 
w najlepszym stanie, wszelkie 
narzędzia rolnicze, Z żywym 
i martwym inweniurzem. zae 
raz na sprzedaż. ''iokn:t 0: 0- 
lica. Cena podług ugody. Mi. 
Ciesieiski, Niewierz <. Brody, 
pow. Szamoiu:.ski (Poznańskie). 

9342 


Abażury 
do tamp elektr., gazow, ` naft. 
gotowe i na za vów. poleca 
wytwórn.a 16414 

e a 

Lzmso eiektr. 

biurow., salon., Scien. + jyisz. 
iaj A. JastrzęDski - lù., 2146 


Kraków, Sławkowska GU, i. p. 
(nad kawirniq), 


Kit SZKIarski 


po 200 Mk, za 1 klg. wysyła 
za zaliczką lub poprzeon em 
braniem go:ówki Dom Han- 
wy „Ursus* w Rzeszowie. 
9780 


Ważne dla Pań! 


Przepinki do włosow 
| grzebieai przyjmuje do spa- 
jania firma Taodor i umasz:ie- 
wicz, optyk i mechanik, Kra- 
ków, Floryańska 30. 9751 

Uwaga. tejście w sieni. 


Sprzeaaż 
kawiarn, kin, destylacyj, pie- 
karń, boteli, tabryk 


maynow 
tartaków, domów handlowych 
wili 
domów prywatnych, cegielń, 
ajatit 
oraz karcziny, kuż ie. rzeźnie 
kovionie 
stolarnie, pośredniczy na Po- 
niorzu 9623 


A M. Mosowsai 


najstarsza i największa agen- 
cya majątków na miejscu. 
TCZEW, ui. Strzelecka (Schan- 
Zanstr. 5, Tas6ion nr. 8. 


Tamże do nabycia około 
660 objoxtow. 


„Tym- 


„_ SE 
nieważniam zgu5ion 
czas. 
mobilizacyjne“ wydane przez 
Ofic. Ewid. Krakow na nazwi- 
sko Rudolt Stopa, ur. 16/1V 
1900, Hruszów. Łaskawego 
znalazcę upraszam o zwrot ta- 


kowego na ul. Soityxn 11 iub. 


„Matura*, Grodzka 60 lub o 
podamie swego adresu. 9850 
bks sią kartę zwolnie- 

nia, którą zgubił Borowiec 
Władysiaw, ur. 15697, Łęki. 
pow. Brzesko. 9389 
fee karta powołania, 

wyuana przez Puńczowski 
P. K. U. na uazwisko Zięby 
Jana, syna Izydora, rocznik 
1891, zsemieczkuiczo w Woli 


Chroberskic um. Chroberz. 
3544 


Redaktor odpowiedzialny 


w sprawach ogioszeó Zu- 


„ewsk/ego 7. Telelon 2500. 
pna 


|: 


Zaświadszenie De-i 


SZYNY 


„GONIEC ERAKOWSKI“ 


Miministracya otwarta | 


ad godziny 9—1 w połu- 


porady 7 


awe B j daio i od godziny 4—7 

AT È wieczorem. 

o 7. Tetelon 2400. |ime mm) Hemi zy 
Więrs< mlunetrowy * twyktycn ogłoszeniach Mk 25. - 'Jkład tabełaryczny Mk 35. — Drobne od wyrazu Mk 29, — Matrymomalne i korespondencya pryw. Mk 30 


80. — Głosy pubiiczne i dział ekonomiczny Mk 80. — Na 1-szej stronie !ub przed tekstem MK 159. — Ogioszenia przed 
„ drożej, Załączniki przyjmuje się wedle umowy. Wszelkie komunikaty należy nadsyłac wprosł d> Admunsstracył 
Komunikatów przesłanych Redakcyi uwzględniać się nia będzie. 


| SZTANDAR 
w : w SE A 4 A 
cia Stowarzyszeń, Korporacyj 
Pusikow i Miodzieży szkolnej 
wykonuje firma 1303 
F. Kopaczyński i Ska 


Kraków, Bracka L. 2. Te'efon 2358. 


Mk 4U. -- Komunikaty po kronice Mk 


„Gońca Krakowskiego“. 


KTM Wa 2 FEAL ar TAA TA © wol SSOR „4. Ciak Í 


Quywatele! Setki realności w Pozneśckiem I ne Pomeria 


mam poruczone do spreuania, jak: majątek 1390 a ór 

pola i lasu, 20 koni, 50 sztuk bydia rasowego, 20 Swin, 

9 źrebiąt, pałac, maszyny rolnicze ete. Razem 65.000.1C0 
" Mkp Dwa miyny, wodoy i motorowy. maszyna dvramo, 
40 mórg pola. dom z kompletnem urządzeniem oraz Żywy 
imwentarz, sktadający się z 2 kozi, 3 krów. Cena źń,u00.00 
Mip. Gospodarstwo 35 mórg pola, 2 konie. 1 krowa 3 sztuki 
młodego bydła, 5 świń. oraz dom vod dachówką i zabu 
dowanie. Cena 4,000.0U0 Mku. Kamienica iil-piętrowa wraz 
z urządzeniem resłauracyjnem w centrum miasla. Cena 
5,000.000 Mkp. Oranżerys, 7 mórg ogrodu, zalssdownnia 
gospodarcze oraz dom nod dachówką. Cena 6,000,000 «p. 
Tedzież setki innych gospodarstw 1 posiad:ości do tego 
1 —2000 mórg w cenie od 1/2 miliona do stu imiiionów Mkp. 
Dużo realności w Małopolsce, jakoteż w samym Drohovyczu | 
i Borysławiu również do sprzedania. Mający zamiar real- 
ności kupić lub sprzedać zgłosić się proszę do 9817 


Aqoncyi Komis-hantlowej w Drohobyczu, Stryjska 99 
-m 


© ABIL „doMY, CNELJICZNY, 
144 jat 22, wciny, poszusuje | 
za.ęcia w restourucvi lub ka- | 


i ò 


yarn. Zgłoszen:« do Admin. 
mea Krak.“ pod „Robo- 
ima“ 9333 
EE 
| ggriswainiam zwolni nie woj- 
skowe WYS: *wiołłe ua na- 
zwisko Boczyński Wilnein, 
strzełec 1 p. Sirzeleców nod- 
kamni. 9846 


| fnioważnła sig zgubioną kartę 

deinobilizacsjną, wydaną 
przez P. K, U. w Krakcwie 
ua nazw.sko Anloiiego Dyg:, 
ur 183% w Bochni. 9843 


| PRARTYCZNO-IEURETYCZNY 
BPUODRĘCZNIK KSĘCOWOSCI 
ZESZYT (I-szy 
w cenie Mk 600 — (wraz z przesyłką |oczt.. ua nabycia 


w każdej ksiegarni lub u wydawcy: + «rza Śucnzlia- 
ry;no-FiunRGDWE ERMIS” Jana Puchi w Kra- 
s 


Z iiia 0 AS LZG WO GUZA SCEI 


gsniewazniam dosument woj- 
s" siowy, króry zgubiłem. 
Moses Schiflinann, urodzony 
w r. 1589 w Tarnobrzegu. 


- p 7 kowis, ui. we ÓW BD. „lk 
f PaZEDSIĘBIORSTWO ELERTROTECHNICZNE | NN M 
| |mż. BOLESŁAW JURSKI „uko 200 nie ameo grey. mosiężnych 


na biurka (Kippiamvki) ładny model po zni- 
Żonych cenach Mkp. 2 600 z: sztukę sprzeda 


Hwccwnia pasów, Szczełiw etc. „Zenit“ 
Krarów, Szpitaina /. 


Wysyvia s.ę na prowincyę na pró- 
bę pocztą za zatczką 2 lampy. 


Kraków, ul. św. Tomasza 8, warsztaty i maqazyny ul. Kąściuszk. 4. 


_ Wykonuje: Budowy ko:npletnych zakładów elektrycznych. instn'acye» 
oświetlenia i przeniesienia siły elektrycznej. Naprawy i powiększenia istniejących 
urządzeń. Naprawy maszyn i przyrządów elektrycznych i t. d. 

Dostarcza: 1ynamomaszyny, motory, przewody zagraniczne, żarówki, 
świeczniki, lampy, żelazka, kuchenki elektryczne, jakołeż komvietny materyał ele- 
ktrotechniczny instalacyjny. 


v 


ann 


z 1 


| 


Baterye do dzwonków elektrycznych. Szkielety z drutu na abażury do - dbiorze wiekszej ilos iedni r: c 
lamp, dokłauwia podług podanych a UW. A 3348 (SAW. wan akc w a. (lh 
Na żądanie porady tochniczne i kosztorysy odwrotnie. e A TORET 
' wV P WYW 1 , 5 w 5% ` 
AA SKŁAD FUTER i SERDAKOW 


poleca 
(wielki wyhór sgrdaków zakopiańskich 
oraz wszelkich wyrobów kuśnierskich 


według rajnowszego fasonu 
wykonuje wszelkie zamówienia punktualnie 


+ 


| Uzg a ia CERT 5 | i gustownie 4 włas lub dostarczon 
2 > 2 PRZEDSTAWICIEL togan, h ursieżraln a nader AWS mych A 
> Z SZWAJCAR. ZEGARKÓW » p ; ; i 
FRNA z samoświacącym STANISŁAW RACHTAN 
ANN w nocy cyferbia- <az0w, ul. narmeśsenz ä. 9498 


H < tem pokazujący 


dokłauny czas 
w ciemności, 
wysyłam za zalicze- 
niem pocztowem, po 
otrzymamu  zamó- 
wienia, ewent. bez 
zadatku. 


PO 


A „R 
ST IN 
Eleganckie modne szwajcarskie nikłowe zegarki dla Panów i'Pań na rękę ze skó- 
rzanym paskiem, najnowszych fasonów chód dźwiięczny na kamieniach. Ceza tylko 
na krótki czas N:kp. 7.500'--, 2 sztuki Mkp. 14.500—, 3 sztuki Mkp. 21.000 —. 
Zegarki „BŁYSKAWICA* wysyłam wyregulowanc 
do minuty, z gwarancyą za dobrychód na 5 lat. 


< ESY WOW | WTG): AA URS" 


sznury, postronki, szpagaty, taśmy i t. p. pierwszorzędne- 
¿91 go wykonania poleca hurtownie i częściowo 661 


FABRYKA LIN TRANSMISYJNYCH 
STANISŁAWA WAŁKOWINSKIEGO 


fraków-Zwierzyniec, uł. Lelewela L. 11. 


UWAGA- Firmo powyższa mle posiada Żadnoj filti ani skiepu, niema nie 
wspólnego z podobnemi, o znajdufa siq JEOYNIZ przy ullry LELEWELA L 11, 


| KOSTYUMY i PŁASZCZE 


z wiasnych i powierzonycn materyałów 
po cenach bardzo przystępnych wykonuie 


HENRYK SPEISER 
KRAWIEC DAMSKI 
KRAKÓW, STAROW:;SLNA 51. 
Dla przejezdnych wykonuje zamówienia 

w przeciągu 24 godzin. 9788 


Zamówienia adresować: 


PRZEDSTAW. SZWAJCARSKICH ZEGARKÓW 


BIL AKUDE ICE, Warszawa, ul. Sienna D. 27 d. W. 


UWAGA! Kupujący nic nie ryzykuje, jeśli towar się nie spodobz, przyjmuję z po- 
wrotem i zwracam pieniądze. 

Zegarki nasze nagrodzone zostały 4-ma złotemi medalami na różnych wszech- 
światowych wystawach. 

Mnóstwo listów dziękczynnych otrzymujemy, lecz z powodu braku miejsca 
podajemy poniżej tylko niektóre z nich: 

1) W-ny Pan Jakubowicz Zawiadamiam W. P., że zegarek otrzymałem, opła- 
ciłem na poczcie i bardzo jestem zadowolony, bardzo Pamu dziękuję za życzliwe 
wysłanie. Jan Pilachowski m. Radziejów, ziemia Warszawska. 

2) Sz. Panie! Zegarek od WPana otrzymałem, za który bardzo daiękuję. 

Ignacy Krzyżanowski m. Nemergi. 

3) Sz. Panie! Zegarek od WPana otrzymałem za który posyłam firmie ser- 
deczne podziękowanie. ja teraz wierzę, że Pańska firma jest jedną z najlepszych 
w Warszawie. Ja wypisałem od innych firm nie było tak aumienne wykonanie moich 
obstalunków jaką się okazała Pańska firma. Ju polecam Pańską firmę wszystkim 
znajomym. Jeszcze raz dzie.uję za zegarek i pozostaję z poważaniem 

W. M. Przychodnik m. Kuług. 

4) Sz. Panie! Zegarki odebrałem z poczty, jestem bardzo zadoweleny z Pań- 
skiego towaru. Zegarki są ładne, chód*dźwięczny, słowem dziękuję za dobroć to- 
waru i proszę o wysłanie mi jeszcze 2 zegarków takich samych i po tej samej cenię, 

Józef Łakomski, m. Kramatorsk. 

5) Sz. Panie! Niniejszym mam honor zawiadomić Sz. P., że zegarki otrzy- 
małem i jestem z nich bardze zadewoleny, przyczem proszę firmie wysłać jeszcze 
5 zegarków, przyczem zawiadamium, że Pańskie zegarki podobały się naszemu To- 
warzystwu. F. Ch. Roszulski Ryni. 

851 
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DO PiDZANIAJ 
i RACHOWANIA! * 


a 


: Ludwik Gronuś. 


Oo D Ot 


OOOO n a e o e a ae 


PKI SPORTOWE 
CZAPKI  styntacki 


\Pracewnia czapek Związku 


t> 


3 


GkK0. 1 „x; -* MEEO raD 


Pracy Kobiet 


Kraków, uiica Bracka 8. 


nawet zupełnie zniszczone przyjmuje do gruntownej napiawy I czyszczenia r:erwsza w Ma- 
polosce Pracownia dla naprawy maszyn Uiurowych. Wykoauje dokładnie, prędko i pod gwarancvą 
či. KEYHA, MECHANIK, KRAKÓW, UL. FLCRYVANSKA 3. 
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Drukarnia Ludowa w hrakowie. 


